                                                        Protokół Nr  X/2011                 

                                                  z sesji Rady Gminy  Klembów 

                      odbytej  21 lipca 2011 roku  w sali Urzędu Gminy w Klembowie

Obrady rozpoczęto o godz. 1515, a zakończono o godz. 2120.
W posiedzeniu uczestniczyło 15 radnych, co stanowi 100 % obecności radnych.
Proponowany porządek obrad:

1. Otwarcie  X  zwyczajnej sesji Rady Gminy,         

2. Przedstawienie porządku obrad  X  zwyczajnej sesji Rady Gminy,       

3. Przyjęcie protokołu z IX  zwyczajnej sesji Rady Gminy,

4. Przyjęcie porządku obrad  X  zwyczajnej sesji Rady Gminy,

5. Sprawozdanie z działalności Wójta Gminy za okres między sesjami,

6. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie zmian w budżecie Gminy Klembów na 2011 rok,

7. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu na zakup samochodu rozpoznawczo-ratowniczego (SLRR) oraz sprzętu i armatury, stanowiącej wyposażenie tego pojazdu przez Komendę Powiatową Państwowej Straży Pożarnej w Wołominie,

8. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, 

9. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, 

10. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, 

11. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, 

12. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, 

13. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie zmian w Statucie Gminy Klembów, 

14. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowych 
z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów,

15. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowych 
z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów,

16. Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowej 
z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów,

17. Interpelacje radnych i odpowiedzi na interpelacje,

18. Sprawy różne i wolne wnioski,

19. Zamknięcie obrad  X  zwyczajnej sesji Rady Gminy.          

Ad.1.2.
 Otwarcia X zwyczajnej sesji Rady Gminy dokonała Dorota Marcinkowska Przewodnicząca Rady Gminy. 

Przy otwarciu obrad sesji, obecnych było 11 radnych, Przewodnicząca Rady Gminy stwierdziła quorum i poinformowała, że podejmowane uchwały będą miały moc wiążącą.  

Następnie Przewodnicząca Rady Gminy odczytała porządek sesji  Rady Gminy.
W tym czasie na obrady sesji przybył radny Piotr Zakrzewski.

Przewodnicząca Rady Gminy zadała pytanie czy ktoś z radnych będzie składał wnioski 
w sprawie porządku obrad.

Pierwszą propozycję do porządku obrad przedstawiła Przewodnicząca Rady Gminy, zaproponowała  aby w miejsce pkt. 7  rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi wołomińskiemu na zakup samochodu rozpoznawczo – ratowniczego oraz sprzętu i armatury stanowiącej wyposażenie tego pojazdu przez Komendę Powiatową Państwowej Straży Pożarnej w Wołominie, Rada rozpatrzyła projekt  uchwały  w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu.  Projekt uchwały radni otrzymali na posiedzeniach komisji.

Radny pan Piotr Zakrzewski wystąpił z wnioskiem, żeby z porządku obrad zdjąć pkt. 3 przyjęcie protokołu z IX zwyczajnej sesji Rady Gminy. Radny uzasadnił, że nie ma odpowiedzi  na interpelacje, nie ma części tekstu, nie ma jego riposty na odpowiedź Pana Jaszczuka, chodziło o to, że dlaczego nic się nie stało z tymi inwestycjami, które zostały przesunięte w czasie. Protokół trzeba uzupełnić i radny jest za tym, żeby punkt dotyczący zatwierdzenia protokołu zdjąć, jeżeli się  go uzupełni wówczas radni mogą głosować.

Przewodnicząca Rady Gminy odpowiadając na  wystąpienie  radnego powiedziała, że  wczoraj pojawiła się część dotycząca odpowiedzi na  interpelacje, wcześniej nie było to możliwe m. in. ze względu na brak światła.

Radna pani Jadwiga Szewczyk zaproponowała przesunięcie  tego punktu, żeby radni mogli zapoznać się z protokołem przynajmniej w tej części która budzi wątpliwości.

Przewodnicząca Rady Gminy zarządziła 10 minutową przerwę na odczytanie uzupełnienia do protokołu.

Po przerwie Przewodnicząca Rady Gminy wznowiła obrady.

Radni zapoznali się  z częścią uzupełniającą protokół. Przewodnicząca zapytała radnego pana   Piotra Zakrzewskiego czy  podtrzymuje swój wniosek o usuniecie punktu dotyczącego zatwierdzenia protokołu z IX zwyczajnej Rady Gminy, czy odniesie się do uzupełnień do protokołu.

Radny pan Piotr Zakrzewski powiedział, że jeżeli uzupełnimy protokół to wycofa swój wniosek. 

Przewodnicząca Rady Gminy powiedziała, że przez kilka minut była awaria dyktafonu, co spowodowało brak zapisu.  Przy sporządzaniu tej części protokołu był wykorzystany  zapis protokolanta dotyczący głosowań i wystąpień, jak również  zapisy które Przewodnicząca sporządziła wcześniej dotyczące jej wystąpień podczas sesji oraz zapisy, które Przewodnicząca sporządzała podczas sesji a dotyczące stanowisk komisji i głosowań.

Nagranie rozpoczęło się od momentu odczytywania  tekstu zmian do budżetu. Dopiero po sesji okazało się, że nagranie jest w dwóch plikach i część sesji się nie nagrała.
Radny pan Piotr Zakrzewski stwierdził, że chodzi mu o uzupełnienie protokołu o zapis, że radny Jaszczuk poparł stanowisko Wójta Rakowskiego. Następnie radny Piotr Zakrzewski podał tekst, który ma zostać zamieszczony w protokole: „Wszystkie punkty, które zarzuca Komisja Rewizyjna nie mają skutków dalszych. Nawet, jeśli jest przesunięcie, to są na to dokumenty, a dla Gminy nie ma żadnych negatywnych skutków. Wszystko jest zrobione, tyle, że w innym czasie.” I było jeszcze dołożone, że nic się przecież takiego nie stało, że te inwestycje zostały zrobione później. Radny pan Piotr Zakrzewski powiedział, że brak jest jego odpowiedzi o treści: „No to dlaczego się nic nie stało, skoro ludzie czekali na te inwestycje, może rok, może pięć, może … Nic się nie stało ? To jest nasza wina, że my żeśmy tych inwestycji nie zrobili ? Moja ? To nie jest moja wina, proszę pana. Czyja to jest wina, panie Wójcie ? Pana chciałem zapytać, czyja to jest wina, że te inwestycje nie zostały zrobione ?”

Przewodnicząca poinformowała, że taki zapis w protokole się znajdzie. Radny pan Piotr Zakrzewski stwierdził, że jeżeli taki zapis znajdzie się w protokole, to on wycofuje swój wniosek o zdjęcie z porządku obrad punktu trzeciego.

Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła o przystąpienie do głosowania nad wnioskiem dotyczącym zdjęcia z porządku obrad  punktu  7 czyli rozpatrzenie projektu uchwały 
w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi wołomińskiemu na zakup samochodu rozpoznawczo – ratowniczego oraz sprzętu i armatury stanowiącej wyposażenie tego pojazdu przez Komendę Powiatową Państwowej Straży Pożarnej w Wołominie 
i wprowadzenie w to miejsce punktu  rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu.  

Radny pan Piotr Zakrzewski poinformował, że chce zgłosić wniosek do porządku 
i zaproponował,  aby wprowadzić  po pkt. 5 jako pkt. 6 uzyskanie informacji od Wójta na temat planów wydatków majątkowych na 2011 rok, chodzi o to czy zaczęte inwestycje będą  robione i jak to wszystko wygląda.

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow  powiedział, że  jeżeli to dotyczy budżetu  to można zadawać pytania  w tym punkcie dotyczącym zmian budżetu i Wójt odpowie na wszystkie pytania.

Przewodnicząca Rady Gminy powiedziała, że sprawy interesujące radnego znajdują się 
w zmianach do budżetu w załączniku nr 3 i jeżeli będą omawiane zmiany do budżetu można wtedy zapytać o realizację  tego załącznika. Przewodnicząca Rady Gminy  powiedziała, że  jeżeli omawiamy jakikolwiek dokument w tym przypadku będą to zmiany do budżetu, to radny ma prawo oczekiwania szczegółowych wyjaśnień dotyczących każdego załącznika.
Radny pan Piotr Zakrzewski powiedział, że zadaniem Przewodniczącego Rady jest wyłącznie organizowanie  pracy Rady  oraz prowadzenie obrad Rady.

Przewodnicząca Rady Gminy przedstawiła wniosek radnego Zakrzewskiego który brzmiał ”Informacja Wójta na temat planu wydatków majątkowych w 2011 roku”,  byłby to jako pkt. 7, radny powiedział, że sprawą tą  zainteresowani są wszyscy.

Radny pan Łukasz Jaszczuk nawiązując do wypowiedzi radnego Zakrzewskiego który powiedział, że Przewodniczący Rady ma zadanie organizowanie pracy rady,  tak żeby sprawnie przebiegła i przebieg był odpowiedni stwierdził:  „Wprowadzenie punktu  takiego jak proponuje Pan Zakrzewski  jest daleko idące bezsensu dlatego, że jest to jeden 
z podpunktów projektu zmian do budżetu i uważam, że  powinna pani zamknąć tą dyskusję,  bo nie ma nawet sensu  głosowania nad tym. Z tego powodu proszę powiedzieć radnemu Zakrzewskiemu, że będzie mógł zadać to pytanie i szczegółowo omówić w budżecie”.

Radny pan Piotr Zakrzewski  „w Wieściach Podwarszawskich jest artykuł na temat Pana rozumowania tej Gminy,  jest jasno powiedziane i widzę, że  Pana to nie interesuje co się 
w tej gminie dzieje. Nie interesuje Pana czy inwestycje są realizowane czy nie są realizowane. Co to pana obchodzi ? I pan jeszcze takie rzeczy opowiada ludziom, wszystkim zgromadzonym na tej sali. Trzeba się zastanowić.”
Radny pan Łukasz Jaszczuk  zapytał, czy ma powiedzieć wszystko i stwierdził: „cała Komisja Rewizyjna to jest opozycja i jest stronnicza. I to jest ewidentne.”
Głos chciała zabrać radna Jadwiga Szewczyk,  lecz  Przewodnicząca powiedziała, że za chwilę, ponieważ „mamy punkt dotyczący wniosków w sprawie zmiany porządku obrad 
i chciałabym żebyśmy się tego trzymali.” 

Przewodnicząca zwróciła się do radnej Jadwigi Szewczyk  z pytaniem  czy radna ma wniosek w sprawie porządku obrad. Radna podziękowała, że nie chce zabrać głosu bo jej odebrano głos. Przewodnicząca stwierdziła, że nie odebrała radnej głosu, tylko nie udzieliła jej głosu.
Radna powiedziała, że nie ma zastrzeżeń do projektu zmian i będzie głosować.

Przewodnicząca Rady Gminy powiedziała, że przedstawione zostały dwa wnioski jeden wniosek dotyczący zdjęcia z porządku obrad projektu uchwały w sprawie  udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi wołomińskiemu na zakup samochodu i w miejsce tego wprowadzenie  uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu  i drugi wniosek  radnego Piotra Zakrzewskiego który dotyczy informacji  Wójta na temat planu wydatków majątkowych w 2011 roku.
Przewodnicząca Rady Gminy  poprosiła o przystąpienie do  rozpatrzenia wniosków:  pierwszy wniosek dotyczący  zdjęcia z porządku obrad pkt. 7 czyli rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu na zakup samochodu rozpoznawczo – ratowniczego oraz sprzętu i armatury stanowiącej wyposażenie tego pojazdu przez Komendę Powiatową Państwowej Straży Pożarnej w Wołominie  
i wprowadzenie w miejsce tego punktu rozpatrzenia projektu uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu.
 Głosowanie I wniosku

 

                                               Za      -  12






    Przeciw     -    0





   Wstrzymało się      -   2

Wniosek został przyjęty.

Głosowanie II wniosku

dotyczącego wprowadzenia do porządku obrad po punkcie rozpatrzenie projektu uchwały 
w sprawie zmian w budżecie Gminy Klembów w 2011 roku  punktu zatytułowanego „Informacja  Wójta na temat realizacji planu wydatków majątkowych w 2011 roku” 
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                 Przeciw     -    1



                 Wstrzymało się      -   3

Wniosek został przyjęty.

 W związku z tym następne punkty będą ulegały zmianie numeracji.

Ad. 3.   

Przewodnicząca Rady Gminy Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do omówienia pkt. 3  przyjęcie protokółu z IX zwyczajnej sesji Rady Gminy z uwzględnieniem uzupełnień.

Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła  o przystąpienie do głosowania nad przyjęciem protokołu z IX zwyczajnej sesji Rady Gminy    
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    Przeciw  -    0

  Wstrzymało się   -    3

W wyniku przeprowadzonego głosowania protokół został przyjęty.

Ad.4.

Przewodnicząca Rady Gminy Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do omówienia kolejnego zagadnienia przyjęcie porządku obrad X  zwyczajnej sesji Rady Gminy.

Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła  o przystąpienie do głosowania nad przyjęciem  porządku obrad  X zwyczajnej sesji Rady Gminy już  z uwzględnionymi wnioskami.
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                     Przeciw  -    0

                              Wstrzymało się   -    0

W wyniku przeprowadzonego głosowania  porządek obrad został przyjęty.

Ad.5.

Przewodnicząca Rady Gminy Dorota Marcinkowska  -  poprosiła o przystąpienie do omówienia kolejnego zagadnienia, sprawozdanie z działalności Wójta Gminy za okres między sesjami.   

(sprawozdanie stanowi załącznik do protokółu)

Wystąpienie Wójta odnośnie sprawozdania dotyczyło rozszerzenia sprawozdania.  

Ad.6.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie  zmian w budżecie Gminy Klembów na 2011rok,

Zmiany w budżecie przedstawiła Skarbnik pani Teresa Dzwonkowska. 
Przewodnicząca Rady otworzyła dyskusję w sprawie zmian do budżetu.
Radna pani Jadwiga Szewczyk  zapytała o zwiększenie  dochodów budżetu Gminy i chodzi o pkt. dotyczący kwoty 305 580,75 zł. z tytułu nie zrealizowania wydatków niewygasających 
w terminie określonym w uchwale w dziale 758 rozdział  758.14  § 6680.  „O które dokładnie wydatki niewygasające chodzi,  czy są  to wydatki wymienione na stronie drugiej ? Czy to są te same wydatki ?”
Odpowiedzi udzielił Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdzając, że wydatki te dotyczyły przede wszystkim projektowania. Wójt przedstawił niewykonane inwestycje  do 30 czerwca br.: „projekt chodnika w miejscowości Dobczyn, ulica Willowa; projekt budowy drogi gminnej  we wsi Lipka w kierunku Ostrówka ulica Kolejowa – on jest już wykonany, jest 
w Urzędzie, ale w terminie do 30 czerwca nie wpłynął; budowa drogi gminnej w Ostrówku projekt wraz odwodnieniem Kościuszki, Piotra Skargi, Słonecznej, Ogrodowej i Felińskiego; projekt chodnika przy ulicy Słonecznej w Klembowie, projekt budowy chodnika we wsi Pasek, ulica Wiśniowa oraz chodnika i ścieżki rowerowej przy ulicy Prymasa Tysiąclecia 
w Pasku; projekt budowy drogi gminnej ulicy Łąkowej w Klembowie do końca zabudowań 
w miejscowości Pieńki oraz chodnika do końca zabudowań ulicy Łąkowej w Klembowie, projekt budowy i modernizacji budynku Urzędu Gminy w Klembowie i to wszystko. Natomiast wszystkie inwestycje zostały zrealizowane, oprócz projektów technicznych. Projekty techniczne, w ciągu pół roku nie uda się, z wiedzy jaką posiadam, na projektowanie drogowe czy inne, szczególnie liniowe trzeba zakładać dwa lata.” Zdaniem Wójta elementy utrudniające terminowość wykonania projektów to: decyzje środowiskowe, operaty wodno-prawne, nieuregulowany stan prawny dróg. Ponadto stwierdził, że to nie wpływa finansowo na straty dla gminy, tylko zyski, bo te pieniądze zamiast do 30 czerwca wypłacić, zostaną wypłacone  w październiku i do tego czasu będą leżały na koncie gminy generując odsetki bankowe (odsetki od 300 tysięcy – to są pieniądze, które gmina zyska). Wójt podkreślił, że wszystkie inwestycje zostały w terminie zrealizowane, takie jak: projekt budowy chodnika Roszczep do Woli Rasztowskiej do ulicy Pokoje; budowa boiska wielofunkcyjnego 
w Klembowie;  budowa oświetlenia ulicznego ulica Różana; termomodernizacja i rozbudowa Gminnego Ośrodka Kultury.
Radny pan Piotr Zakrzewski: „Panie Wójcie, rozumiem, że te zadania będą realizowane i te pieniądze, które na te zadania są przeznaczone, oczywiście, będą na te zadania. Nie wrzucimy gdzie indziej ? I dostanę takie zapewnienie ?”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Tak, to jest zapewnienie.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „A kiedy będą zrealizowane ?”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „ Do końca trzeciego kwartału wszystko powinno być zrealizowane.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Pan Wójt nadmieniał, że wszystkie te wydatki, które nie zostały zrealizowane i zostały teraz przerzucone z wydatków niewygasających, bo zgodnie 
z przepisami nie można ich dalej tutaj trzymać, dotyczą tylko projektów. No tutaj mam wątpliwości, mieliśmy jedenaście pozycji ujętych w uchwale dotyczącej wydatków niewygasających, z tego wykonaliśmy cztery, a jedna pozycja to jest budowa drogi gminnej 
w Ostrówku i to wcale nie jest projekt. I tutaj tez pan może się odnieść, co spowodowało opóźnienie, tak duże już, panie Wójcie, to jest jedno. A po drugie też, z czego wynikają te opóźnienia przy projektowaniu, bo to wyjaśnienie, takie jakie pan przekazał, akurat ma się nijak do dokumentacji, która dotyczy tych, mamy tu między innymi jedno, te opóźnienia wynikają, panie Wójcie, z niepodjęcia czynności przez gminę.”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „ W jednym przypadku.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „To trzeba wyjaśniać rzetelnie. Dlatego pytam teraz 
o budowę drogi gminnej w Ostrówku, bo to też nie jest projekt tylko inwestycja.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Proszę Państwa, jeśli pani radna uważa, że za te pięćdziesiąt tysięcy wybuduje drogę gminną w ulicy Kościuszki, Piotra Skargi, Słonecznej, Ogrodowej i Felińskiego, no to naprawdę, jest myślnik projekt wraz z odwodnieniem. Na ten rok dotyczy tylko i wyłącznie projektowania tych odcinków: Kościuszki, Piotra Skargi, Słonecznej, Ogrodowej i Felińskiego wraz z odwodnieniem. Nie mamy środków finansowych na budowę tych ulic.”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że taki tytuł był wpisany do wieloletnich zadań, a jednym z elementów budowy jest projektowanie.

Radna pani Anna Lipska stwierdziła, że ma nie pytanie a prośbę, aby w dochodach dotyczących konserwacji rowów melioracyjnych w miejscowościach Ostrówek i Dobczyn uwzględnić rów melioracyjny, który idzie od Kraszewa Nowego do Dobczyna.

Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, że jest za mało środków, „koszt jednego metra bieżącego to jest około czterdziestu złotych, a z Dobczyna od szkoły do rzeki jest trzy kilometry razy czterdzieści złotych to jest sto dwadzieścia tysięcy złotych, a my mamy wszystkiego osiemdziesiąt siedem tysięcy. Dochodzi do tego jeszcze też odcinek bardzo ważny, bo z trzy czwarte Ostrówka to tym rowem jest odprowadzana woda do rzeki Rządzy 
z terenu Ostrówka, który też ma półtora kilometra musi być odwodniony. Nie ma możliwości finansowych, żeby to zrealizować. Obawiam się, że jak w dalszym ciągu będą takie opady, jak w tej chwili są, to w ogóle nie będzie w tym roku możliwości odwodnienia tych rowów.”
Radny pan Piotr Zakrzewski: „Tutaj jest ta kwota decyzją Zarządu Powiatu, Starostwa Powiatowego dostaliśmy te czterdzieści siedem tysięcy. Ja do pani Skarbnik mam pytanie. Czy te czterdzieści siedem tysięcy, jeżeli ich nie wykorzystamy, to ich nie będziemy musieli zwrócić ? Jak to wygląda sprawa z tą sprawą. I drugie pytanie, czy pani posiada informację na temat, w osiemdziesięciu siedmiu tysiącach ile jest przeznaczone pieniążków na Ostrówek, 
a ile na Dobczyn. Czy to będzie zależne od tych metrów ?”

Skarbnik pani Teresa Dzwonkowska stwierdziła, że może odpowiedzieć na pierwsze pytanie i poinformowała, że gmina otrzymała dofinansowanie w kwocie czterdziestu siedmiu tysięcy i musi wydatkować ze swoich środków na ten cel czterdzieści tysięcy. Jeżeli okazałoby się, że udział gminy jest mniejszy niż czterdzieści tysięcy, to różnicę trzeba będzie zwrócić, bądź  jeżeli gmina nie podejmie zadania do realizacji to też trzeba te środki zwrócić.
Radny pan Piotr Zakrzewski: „A przewidujecie mniej niż te czterdzieści tysięcy ? No właśnie, i będziemy oddawali z powrotem te pieniążki.”

Skarbnik pani Teresa Dzwonkowska stwierdziła, że jej zdaniem zadanie będzie realizowane, z tych środków, które są przewidziane i taki odcinek, na jaki tych środków wystarczy, chyba, że gmina pozyska dodatkowe środki finansowe i będzie można zrobić więcej.

Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że Starostwo przeznaczyło tyle środków ile miało i Wójt uzyskał ustne zapewnienie, że jeżeli Starostwo znajdzie dodatkowe środki, to dołoży. Gmina wówczas również będzie się starała dołożyć i zrobić więcej. „Na dzisiaj mamy osiemdziesiąt siedem tysięcy, przetarg będziemy ogłaszać z metra bieżącego. Będziemy tak chcieli zrobić, żeby zrobić obydwa odcinki. Jak się nie uda, to nie odpowiem co dalej.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „Panie Wójcie, jeszcze taką informację chciałem od pana uzyskać. Kiedy, ewentualnie, byśmy zaczęli to robić ? Przed jesienią zdążymy zrobić ? Dostaliśmy pieniądze na to. Później będą opady deszczu, śniegu i powrotem będzie to co jest dzisiaj na Willowej. Pan pewnie do nas przyjedzie w poniedziałek o dziesiątej trzydzieści, mam nadzieję ?”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Jeszcze raz powtarzam, że jak będzie tyle wody w rowie co jest, w ogóle jak będzie jakaś większa woda w rowie 20-30 cm, to nie będzie możliwości zrealizowania tych inwestycji. To sobie jasno musimy powiedzieć. Taka woda jak dzisiaj jest, to nikt nie wejdzie koparką i nie będzie kopał, bo nawet nie wejdzie ta koparka.”

Radny pan Tadeusz Wojda: „Ja wracam do wydatków niewygasających, które uchwaliliśmy 29 grudnia. W tej chwili pan Wójt nam przedstawił, że z jedenastu zadań cztery zostały wykonane i czy Rada, pani Przewodnicząca, nie powinna przyjąć prośby Wójta 
o przedłużenie terminu na te zadania z podaniem konkretnych terminów, że jak było do końca czerwca te wszystkie zadania, więc te zadania niewykonane i będą wykonane do końca września, października, listopada ? Dlaczego ? Bo w tej chwili nie wiemy, kiedy to będzie wykonane. Rada powinna klepnąć to, że Wójt przedstawił termin, harmonogram, że te zadania będą wykonane w takim a takim terminie. Te pozostałe siedem lub sześć.”

Przewodnicząca Rady zapytała, czy zdaniem radnego Wójt powinien przygotować odpowiednią uchwałę.

Radny pan Tadeusz Wojda: „Uchwałę, w której Wójt powinien się zwrócić do Rady, że do końca czerwca te zadania nie zostały wykonane i prosi o przedłużenie terminów na te zadania, które nie zostały wykonane i podać harmonogram.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Do 1 listopada, proszę, zapiszcie.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że nie może być takiego zapisu 
w formie uchwały, bo w formie uchwały były wydatki niewygasające, a one przestały w tym momencie być wydatkami niewygasającymi, tylko stały się po stronie dochodów budżetowymi i po stronie wydatków w budżecie i terminy można tylko do budżetu wstawić 
a nie odrębną uchwałą. 

Radny pan Tadeusz Wojda stwierdził, że w planie pracy Rady w trzecim kwartale jest przewidziane rozliczenie wydatków niewygasających. „Trzeci kwartał się rozpoczął i na dzisiejszą sesję można było  przygotować informację, które zadania są wykonane, a które nie i prośba Wójta o przesunięcie terminu z podaniem nowego terminu i powodów przesunięcia.” Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Do 31 października.”

Skarbnik pani Teresa Dzwonkowska zasugerowała aby taki zapis znalazł się w protokole.
Wójt pan Kazimierz Rakowski zadeklarował, że:
„Inwestycje przewidziane w wydatkach niewygasających zostaną zrealizowane do 
31 października 2011 roku.”
Przewodnicząca Rady zapytała, czy ktoś chce jeszcze się wypowiedzieć, nikt się nie zgłosił 
i Przewodnicząca zamknęła dyskusję. 
O godz. 1620 na obrady przybył radny Maciej Ferdyn.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania

                                                                Za   -   15




         Przeciw   -     0




         Wstrzymało się   -      0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad.7.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia  „Informacji  Wójta na temat realizacji planu wydatków majątkowych w 2011 roku”.

Wójt pan Kazimierz  Rakowski przedstawił informacje na temat realizacji planu wydatków majątkowych w 2011 roku: 

·  Ochrona ekosystemu Zalewu Zegrzyńskiego poprzez rozbudowę systemu wodno kanalizacyjnego w gm. Klembów Budowa wodociągu etap I  – na dzisiaj powiem tak, wczoraj został ogłoszony przetarg na budowę stacji uzdatniania wody, najpóźniej 
w przyszłym tygodniu będzie również przetarg na budowę  wodociągu w miejscowości Klembów; na Pasek i Dobczyn nie mamy decyzji na budowę, jesteśmy w trakcie załatwiania.
· Przyspieszenie wzrostu konkurencyjności województwa mazowieckiego, przez budowanie społeczeństwa informacyjnego i gospodarki opartej na wiedzy poprzez stworzenie zintegrowanych baz wiedzy o Mazowszu – to jest projekt Marszałka Województwa Mazowieckiego, my też współfinansujemy tą inwestycję, jesteśmy w trakcie realizacji, tak powiem.
· Wykup gruntów pod drogi gminne – systematycznie wykupujemy.
· Budowa drogi gminnej we wsi Rasztów – w poniedziałek został ogłoszony przetarg, mam nadzieję, że w połowie sierpnia z tą budową ruszymy.
· Budowa drogi gminnej w Ostrówku - projekty wraz z odwodnieniem (ul. Kościuszki, Piotra Skargi, Słonecznej, Ogrodowej i Felińskiego) – to przed chwilą o tym mówiłem, Jeśli chodzi o projektowanie to też jest bardzo poważny problem, ponieważ musieliśmy operat wodno-prawny, ale również i decyzję środowiskową na tą inwestycję, ze względu na budowanie musi być przepompownia, żeby można było te wody z ulicy Kościuszki, Słonecznej, Lachmana w przyszłości i Warszawskiej, odprowadzić do tego kanału co jest na Lipce do Rządzy, tu był największy problem z odprowadzeniem.
· Projekt chodnika przy ul. Słonecznej w Klembowie – inwestycja niezagrożona.
· Projekt budowy drogi gminnej  we wsi Lipka w kierunku Ostrówka ul. Kolejowa – projekt już mam.
· Projekt budowy chodnika we wsi Pasek ul. Wiśniowa oraz chodnika i ścieżki rowerowej przy ulicy Prymasa Tysiąclecia w Pasku – Prymasa Tysiąclecia to jest już projekt zrobiony, natomiast Wiśniowa, no niestety, pomimo, że nie ma tam żadnego rowu, tylko są studzienki chłonne, które wodę będą miały odprowadzać, starostwo zażyczyło sobie operat wodno-prawny, a to już, niestety, musi potrwać parę tygodni.
· Projekt chodnika w miejscowości Dobczyn ul. Willowa – też jest niezagrożony.
· Projekt budowy drogi gminnej ul. Łąkowej w Klembowie do końca zabudowań 
w miejscowości Pieńki oraz chodnika do końca zabudowań ul. Łąkowej w Klembowie – również jest niezagrożony.
· Projekt budowy ulicy Radiowej w Woli Rasztowskiej i Projekt budowy drogi gminnej we wsi Nowy Kraszew ul. Leśna – to tutaj nie odpowiem dokładnie, czy już rozstrzygnął zapytanie ofertowe czy nie, bo to jest i Nowy Kraszew, te dwie miejscowości, jeżeli chodzi o projekty dróg.
· Termomodernizacja obiektów użyteczności publicznej – tutaj, na razie, też nic nie wiadomo.
· Projekt  parkingu i skweru w miejscowości Klembów – no, niestety, to na pewno nie będzie. Projekt może zrobimy, ale do kiedy nie podpiszemy porozumienia w sprawie tej działki, to na pewno, projektu nie będziemy robić, bo to szkoda, po prostu, środków finansowych.
· Dofinansowanie zakupu pompy wysokowydajnej – to dzisiaj podjęliśmy uchwałę.
· Zakup samochodu służbowego – to jest zrealizowane.
· Projekt rozbudowy i modernizacji budynku Urzędu Gminy w Klembowie – w trakcie realizacji. Tutaj też mamy, okazuje się, problemy, bo zrobienie tutaj inwentaryzacji, decyzja na budowę etc, etc, wszystko jest bardzo, bardzo zagrożone, jeśli chodzi o Urząd Gminy.
· Rozwój elektronicznej administracji w samorządach województwa mazowieckiego wymagającej niwelowanie dwudzielności potencjału województwa – również to jest projekt unijny i głównym odpowiedzialnym jest Marszałek Województwa Mazowieckiego.
· Dofinansowanie zakupu radiowozu oznakowanego dla Komisariatu Policji w Tłuszczu – nie ma zagrożenia, porozumienie jest już podpisane.
· Dofinansowanie zakupu samochodu rozpoznawczo ratowniczego (SLRR) oraz sprzętu 
i armatury, stanowiącej wyposażenie pojazdu – też, ta uchwała była zdjęta, ale środki są.
· Zakup pompy szlamowej dla OSP Klembów – wykonane.
· Budowa boiska wielofunkcyjnego ze sztucznej nawierzchni wraz z ogrodzeniem przy Zespole Szkół w Klembowie – wykonane.
· Odbudowa schodów wejściowych do budynku szkoły, montaż platformy schodowej elektrycznej dla osób niepełnosprawnych, likwidacja wejścia do piwnicy od strony wschodniej, remont: tynków, gzymsów, parapetów, elewacji zewnętrznej, obróbek blacharskich, rynien, w szkole Podstawowej w Woli Rasztowskiej – wraz z dokumentacją projektową, to już jest na ukończeniu. Tak naprawdę, czekamy tylko na elementy piaskowca, który będzie tam montowany, będą tam wyłożone schody i montowane barierki.
· Utworzenie placu zabaw  przy Szkole Podstawowej w Starym Kraszewie – jesteśmy 
w trakcie przygotowywania do przetargu.
· Utworzenie placu zabaw  przy Szkole Podstawowej w Woli Rasztowskiej – więc tutaj, to zostało przeniesione, jakby. Pismo do Ministra pisaliśmy, żeby przedłużył termin realizacji do czternastego roku, tak jak mają to w swoim programie.
· Projekt techniczny budowy oświetlenia ulicznego w Dobczynie ul. Krzywa, ul. Szkolna, ul. Mazowiecka z ul. Prymasa Tysiąclecia – to jest w trakcie realizacji.
· Budowa oświetlenia ulicznego ul. Radiowa w Woli Rasztowskiej – tutaj jesteśmy na etapie uzgodnień.
· Budowa oświetlenia ulicznego w miejscowości Stary Kraszew – jak się nie mylę, to tu jest złożony wniosek na decyzję na budowę.
· Budowa oświetlenia ulicznego ul. Dębowej w Klembowie – już jest na ukończeniu, z tego co wiem.
· Budowa placu zabaw dla dzieci w miejscowości Wola Rasztowska – już jest ogłoszony przetarg, w trakcie realizacji.
· Termomodernizacja i rozbudowa budynku Gminnego Ośrodka Kultury w Klembowie (roboty dodatkowe) – wykonane.
Przewodnicząca Rady otworzyła dyskusję.

Radna pani Anna Lipska zapytała na jakim etapie jest projekt budowy drogi gminnej 
w Nowym Kraszewie ulica Leśna.


Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Mówiłem, nie wiem, bo to pan Żak. Nie wiem, czy on już ma wykonawców, czy jeszcze nie. On miał tam zapytanie zrobić.”

Radna pani Anna Lipska: „Na to samo pytanie prosiłam o odpowiedź miesiąc temu na poprzedniej sesji, ewentualnie, co jest z ta naszą drogą, ulicą Leśną w Nowym Kraszewie. Więc prosiłabym o odpowiedź, na jakim to jest etapie, bo w Nowym Kraszewie nic się nie dzieje.”
Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że może ma za mało pracowników, bo panowie Żak i Bogusz przez pełne trzy tygodnie zajmowali się wyłącznie pracami związanymi 
z uzyskaniem decyzji na budowę stacji uzdatniania wody i sieci wodociągowej w Klembowie. 

Radna pani Anna Lipska zapytała, czy w ciągu miesiąca uzyska informację na temat projektu ulicy Leśnej w Nowym Kraszewie i czy u pana Żaka. Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że tak.

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Myślałam, że pan Dombek zapyta, ale ja zapytam, bo tutaj chodzi o tą drogę Radiową i o projekt budowy. Pan wypowie się konkretnie, na jakim to jest etapie i czy, w ogóle, już się zajęto tymi pracami nad tym projektem. Czy została podpisana umowa ? O takie informacje mi chodzi.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Pani radna, nie wiem na jakim to jest etapie. Na pewno, umowa nie jest podpisana. Czy zrobił zapytanie ofertowe, to nie odpowiem.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Kogo zapytać ?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Pana Żaka.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „Panie Wójcie, tutaj w tym załączniku mamy trzydzieści jeden zadań. Czy my te zadania zrealizujemy w tym roku ? Czy to jest tylko tak, będziemy się ślizgać, to co chcemy to będziemy robić i czy to, w ogóle, jest do zrealizowania ? Mamy pół roku, niecałe. Trzydzieści jeden zadań, czy je zrealizujemy ?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Nie odpowiem.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Tutaj, myślę, że zadanie bardziej musi być skierowane do nas radnych, żebyśmy właśnie, co jakiś czas wymagali od pana Wójta konkretnej informacji, bo proszę Państwa, to sprawozdanie pana Wójta z działalności między sesjami, na przykład mnie nie satysfakcjonuje. Mnie nie interesują spotkania, które w zasadzie nic nie wnoszą. Mnie wystarczyłaby informacja, że uzgodniono w dniu takim a takim sprawę taka a taką, bo to się wiąże z wykonywaniem zadań. … Chciałabym, żebyśmy taką informację posiadali na każdej sesji, co z danych zadań do realizacji zostało zrealizowane, z kim podpisano umowę, bo wtedy to jest rzeczywiście rzetelna informacja, bo my potem wstajemy i dopytujemy 
o szczegóły, których nam brakuje, a które tu są w gminie. I na następną sesję przecież taka informacja, z odpowiednią rubryką w odniesieniu do danej inwestycji, czy do danego zadania może być przedstawiona nam radnym, bo my to czytamy.  A spotkanie wyjazdowe  akurat dla mnie jest mniej ważne.”  
Nikt więcej nie miał pytań ani uwag, zatem Przewodnicząca zamknęła dyskusję w tym punkcie.

Ad.8.
Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie udzielenia pomocy finansowej w 2011 roku Powiatowi Wołomińskiemu.

Projekt uchwały omówiła Skarbnik pani Teresa Dzwonkowska. Poinformowała, że jest ona niezbędna aby Wójt mógł podpisać umowę z przedstawicielami Powiatu. Podobne uchwały podjęły lub podejmą inne gminy Powiatu Wołomińskiego.

Wójt pan Kazimierz Rakowski przedstawił korzyści płynące z zakupu tej pompy, zwracając szczególną uwagę na jej wydajność i wykorzystanie podczas podtopień.

Uwag do projektu uchwały nie było.
Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania

                                                                 Za   -   15




         Przeciw   -      0




         Wstrzymało się   -      0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad.9.
Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia:  rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów. Przewodnicząca poprosiła Wiceprzewodniczącego pana Andrzeja Pisarka o poprowadzenie tej części obrad. Wiceprzewodniczący Rady poprosił, aby omawiać konkretną skargę i żeby dyskusja dotyczyła tylko konkretnej skargi.
Wiceprzewodniczący pan Andrzej Pisarek odczytał skargę Pana W. S. z dnia 20 czerwca 2011 r. (data wpływu: 21 czerwca 2011 roku, poz. 72/2011) dotyczącą działalności Wójta Gminy Klembów. Pan W. S. na podstawie art. 227 k.p.a. skierował do Rady Gminy Klembów skargę na Wójta Gminy Klembów, naruszanie przez niego praworządności i interesów skarżącego. Przedmiotem skargi było niewykonanie przez Wójta Gminy prawomocnego wyroku WSA w Warszawie z dnia 15 lutego 2011 roku sygn. akt II SAB/Wa 319/10, przekazanego wraz z aktami sprawy w dniu 19 maja 2011 roku. 
Wiceprzewodniczący  pan Andrzej Pisarek otworzył dyskusję.

Radny pan Władysław Goławski stwierdził, że komisje omawiały skargi i członkowie komisji zadecydowali, że nie ustalają stanowisk jako komisje, tylko radni będą głosować indywidualnie.

Radna pani Jadwiga Szewczyk zapytała Wójta czy ten wyrok został wykonany, zgodnie 
z zaleceniami sądu, czy jest na etapie wykonywania.
Wyjaśnień udzielił Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow, który stwierdził, że pan W.S. złożył wniosek o udostępnienie odpisów informacji o stanie mienia komunalnego od 2002 roku do chwili obecnej.  I ta informacja została mu przekazana w formie kserokopii a nie odpisu, o co wnosił.  Sprawa trafiła do sądu, orzecznictwo jest w tej kwestii bardzo różne, jedne sądy uważają, że udostępnienie w dowolnej formie jest udostępnieniem informacji, inne uważają, że przekazanie w innej formie niż podana we wniosku nie jest udostępnieniem informacji. Ten skład orzekający Warszawskiego Sądu Administracyjnego uznał, że informacja nie została udzielona i nakazał powtórne rozpatrzenie wniosku. Po otrzymaniu wyroku informacja została zamieszczona w Biuletynie Informacji Publicznej. Zastępca Wójta poinformował, że wykonanie wyroku polegało na umieszczeniu wnioskowanej informacji na BIP, bo umieszczenie informacji na BIP wyłącza obowiązek ponownego jej udostępniania na wniosek zainteresowanego.

Radna pani Jadwiga Szewczyk stwierdziła, że rozmawiamy o dwóch różnych sprawach. „Ta informacja, o której pan mówi, i która została umieszczona na BIP, ale została umieszczona dopiero  po wydaniu wyroku przez Wojewódzki Sąd Administracyjny, a wniosek został złożony przez pana W.S. wcześniej. I Sąd rozpatrywał stan sprawy na etapie złożenia wniosku, czyli niewykonania czynności dotyczącej uzyskania informacji publicznej, której na BIP-ie nie było, czyli mamy sytuację taką, że jeżeli nie ma informacji na BIP-ie, to znaczy, że musi zostać udzielona i do tego sąd zobowiązał pana Wójta, to jest jedno. Po drugie chciałabym od pana uzyskać informację czy wyrok został wykonany w zakresie zasądzonych kosztów, jeżeli były takowe i kiedy te pieniądze przekazano Skarżącemu ?”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Proszę dokładnie czytać wyrok „zobowiązuje się organ wójta Gminy Klembów do ponownego rozpatrzenia wniosku” i po wyroku my nie odnosimy się do stanu sprzed pierwszego wniosku, tylko ponownie rozpatrujemy wniosek 
i jeżeli jest udostępniona informacja w BIP, to zgodnie z tym co przedstawiłem poprzednio, nie ma konieczności, nie ma potrzeby udzielania informacji na wniosek, tylko wskazania, że jest to informacja w BIP. A oczywiście pieniądze zostały przekazane. Natomiast pieniądze są zawsze przekazywane dopiero w momencie gdy dostajemy prawomocny wyrok, bo niekiedy jest wezwanie do zapłaty po nieprawomocnym wyroku i wtedy nie możemy zrealizować tej …”   

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Wyrok staje się prawomocny po miesiącu, my go nie dostajemy nieprawomocnego.”

Przewodnicząca Rady: „Jeżeli się ktoś odwołuje, to wtedy nie jest po 30 dniach.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Po dostarczeniu prawomocnego wyroku wraz ze zwrotem akt do Urzędu liczy się termin.”

Radca prawny pan Zbigniew Barcz: „Prawomocność jest wtedy, jak już nie przysługuje środek odwoławczy.”

Pan W.S.: „Ja tutaj odnośnie tej skargi, to chciałem sprostować. Skarga, mam tu nawet, do pana Wójta z 20.06.2011 o niewydanie wyroku w dniu 15.02.2011 przez WSA w Warszawie, to jest sygnatura II SAB/Wa 319/10 spis majątku gminnego, w ciągu czternastu dni pan Wójt powinien doręczyć mi tą informację. Miał czas do 2.06.2011. Nie wypełnił tego w tym czasie i zapłacił mi zasądzone koszta, dopiero gdy się zwróciłem. Koszta dopiero mi zwrócił 27.06. a informację wydał 29.06., to znaczy, że nie było to w terminie, bo jest czas zwrotu kosztów sądowych w przeciągu czternastu dni i informacja publiczna powinna być udzielona w ciągu czternastu dni a jest z opóźnieniem. Także tutaj wszystko po terminie, to jest tak jak zażalenie tam z 12.05.2011 przekazanie było 31.05.2011 a zwłoka była 12 dni, to jest grubo po terminie. No i tutaj jeszcze inne sprawy też były, które nie są wykonywane w terminie i zwrot kosztów, i udzielenie informacji publicznej. A takie udzielanie informacji publicznej, jak jest informacja pozakreślana, jest nieczytelna, jest niepodpisana, to, to po prostu jest żadna informacja. Informacja publiczna powinna być czytelna, być podpisana i udzielona powinna być jak Wojewódzki Sąd Administracyjny zapadł wyrok, to do czternastu dni po zapadnięciu wyroku powinienem uzyskać …”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Po przekazaniu do nas akt sprawy z wyrokiem. Czternaście dni my mamy, nie po zapadnięciu wyroku, tylko po dostarczeniu do Urzędu prawomocnego wyroku wraz ze zwrotem akt.”

Pan W.S.: „No to mówię, tutaj było prawomocny wyrok zapadł …”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Ale nie zapadł, bo to musi do nas przyjść. A nie, w którym dniu zapadł. On musi poczta do nas przyjść.”
Pan W.S.: „No przyszedł, przyszedł właśnie, przyszedł 15.02.”

Wiceprzewodniczący pan Andrzej Pisarek stwierdził, że wyrok zapadł piętnastego, więc nie mógł tego samego dnia zostać przekazany drogą pocztową do Urzędu Gminy. 

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że Wójt ma czternaście dni na rozpatrzenie wniosku i zwrot kosztów sadowych od dnia, w którym do Urzędu zostanie dostarczony prawomocny wyrok wraz z aktami sprawy. 

Pan W.S.: „No i to nie jest wykonywane w terminie, są sprawy, jest po czternaście, po dwanaście, po cztery dni po terminie. Proszę powiedzieć, dlaczego pan Wójt łamie prawo ? 
I nie przestrzega tego, właśnie sam pan mówi, że jest taki przepis, że po otrzymaniu prawomocnego wyroku przez Wojewódzki Sąd Administracyjny w przeciągu czternastu dni ma pan prawo zwrócić koszty postępowania i udzielić informacji publicznej, czego pan nie czyni i to nie tylko w jednej sprawie.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Jeszcze raz odpowiadam, że my zarówno zwracamy koszty postępowania, jeżeli zostały zasądzone, w ciągu czternastu dni od momentu, kiedy do nas przychodzi wyrok prawomocny ze zwrotem akt i wykonujemy też postanowienia tego wyroku. I tutaj wykonaniem było umieszczenie całej informacji na stronie internetowej Biuletynu Informacji Publicznej Gminy Klembów.”
Radna pani Jadwiga Szewczyk: „A kiedy ten wyrok dotarł ?”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Doręczenie prawomocnego orzeczenia i zwrot akt 23 maj 2011. Tu mam ksero przekazanych pieniędzy, dowód nadania przekazu pocztowego 27 maj … i w ciągu czternastu dni żądana informacja została umieszczona 
w Biuletynie Informacji Publicznej.”

Radca prawny pan Zbigniew Barcz: „I to było w tym momencie wykonanie orzeczenia.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Bo tu pan S. mówi, ze to było 26 czerwca, to jest różnica tutaj tych informacji.”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Ja mam 27, stempel poczty. ”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Ale maj ?”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „27.05. Tu akurat nie było poślizgu.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Kiedy ta informacja na BIP-ie się znalazła ?”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że pani Skarbnik i informatyk umieścili te informacje w ciągu czternastu dni. Zastępca Wójta poinformował, ze ostatnio organ musiał wiele informacji zamieszczać na BIP-ie od 2000 roku, jest to długotrwała praca, ale jest o tyle korzystna, że jeżeli informacja jest zamieszczona na BIP-ie, to nie trzeba jej udostępniać 
w formie kserokopii lub odpisu. Zastępca Wójta stwierdził, że pan W.S. składa bardzo wiele wniosków, skarg  i zażaleń i trzeba by było tysiące stron kserować i potwierdzać za zgodność z oryginałem. Jeżeli pan W.S. nie jest zadowolony z odpowiedzi, to składa skargę do sądu 
i wtedy znów trzeba te same dokumenty kserować i przesyłać do sądu. Umieszczenie informacji na BIP-ie powoduje, ze nie trzeba wielokrotnie kserować wielu stron dokumentów, a co za tym idzie jest tańsze.
Pan W.S.: „Czy mogę panu zadać pytanie ? Jak jest sprawa w Sądzie Administracyjnym dotycząca akurat przykładowo tej sprawy, to Państwo mówicie, że jest opublikowane 
w Biuletynie Informacji Publicznej na stronie, a w ogóle na tej stronie to nie jest opublikowane i kłamiecie w ogóle w Sądzie.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że w momencie kiedy pierwotny wniosek pana W.S. był rozpatrywany te informacje, za tyle lat nie znajdowały się na BIP 
i panu W.S. zostały przekazane kserokopie dokumentów, co pan W.S. potwierdził.

Pan W.S.: „Odpowie mi pan na jedno pytanie ? Dlaczego informacja publiczna zostaje mi udzielona dopiero, gdy zmusi Państwa sąd ?” 

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „No nie.”

Pan W.S.: „No jak nie, przecież jakby była udzielona informacja mi w terminie, to by nie szła sprawa do sądu.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że pan W.S. w uzasadnieniu skargi „wskazał iż wnosił o przesłanie mu wnioskowanej informacji w odpisie a otrzymał kserokopię.” Zastępca Wójta stwierdził, że tu akurat Sąd Warszawski stał na stanowisku, że pan W.S. nie otrzymał odpisu, czyli nie otrzymał odpowiedzi na wniosek. Orzecznictwo 
w tego typu sprawach jest bardzo różne, niektóre sądy stwierdzają, że nie tylko odpisu, ale nawet kopii dokumentu nie można żądać, tylko informacji w nim zawartej. Ponadto dodał, że jest sprzeczne i orzecznictwo, i komentarze do ustawy o dostępie do informacji publicznej, bo jest ona nieprecyzyjna. „W związku z tym, że mieliśmy ponownie rozpatrzeć wniosek, to zadecydowaliśmy, że ten materiał zostanie umieszczony na stronie internetowej w BIP Klembów i w związku z tym nie musimy odpowiadać i przesyłać w formie pisemnej, tylko wskazać, że jest na BIP-ie.”

Radca prawny pan Zbigniew Barcz stwierdził, że rozpatrujemy konkretną sprawę, w której WSA w postępowaniu sądowym potwierdził, że  Wójt nie udzielił odpowiedzi zgodnie 
z przepisami ustawy o dostępie do informacji publicznej. Rada Gminy w tej chwili bada czy Wójt wykonał orzeczenie sądu, czy nie. Radca prawny stwierdził, że żądana informacja została umieszczona na BIP-ie, koszty sądowe zostały zwrócone panu W.S. a zatem orzeczenie sądu zostało wykonane.
Pan W.S.: „Wyłącznie, jedna wybrana sprawa, która być może, bo ja to jeszcze sprawdzę, że zostało wykonane w terminie. Państwo się tutaj podpieracie tym, że jest wszystko 
w porządku. Ja mam wyroki i też wyliczyłem sobie i dużo spraw nie jest wykonywanych 
w terminie.”
Wiceprzewodniczący Rady Pan Andrzej Pisarek: „Panie Skarżący, jeszcze raz panu powtarzam, mówimy o tej konkretnej sprawie.”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek zapytał czy ktoś z radnych chce jeszcze zabrać głos w tej sprawie. Nikt się nie zgłosił i Wiceprzewodniczący zamknął dyskusję w tym punkcie.
Obrady opuściła radna pani Anna Lipska. 

 Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Wiceprzewodniczący Rady Gminy poprosił 
o przystąpienie do głosowania
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         Wstrzymało się   -     3
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta. Dwie osoby nie brały udziału w głosowaniu, w tym Przewodnicząca Rady Gminy.
Ad.10.

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek  -  poprosił o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów.
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek odczytał skargę Pana W. S.  z dnia 21 czerwca 2011 r. (data wpływu: 21 czerwca 2011 roku, poz. S/27/2011).  Pan W. S.  na podstawie art. 227 k.p.a. skierował do Rady Gminy Klembów skargę na Wójta Gminy Klembów o naruszanie przez niego praworządności i interesów skarżącego. Przedmiotem skargi były sprawa z zakresu dostępu do informacji publicznej. Skarżący nie był usatysfakcjonowany odpowiedzią uzyskaną od Wójta Gminy Klembów. 
Wiceprzewodniczący  pan Andrzej Pisarek otworzył dyskusję.

Wyjaśnień udzielił Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow, który stwierdził, że zgodnie 
z art. 228 k.p.a skargi składa się do organów właściwych do ich rozpatrzenia i Pan W.S. uczynił to wnosząc w dniu 21 czerwca 2011 roku skargę w w/w sprawie bezpośrednio do Wojewódzkiego Sądu Administracyjnego w Warszawie na podstawie przepisów ustawy 
z dnia 6 września 2001r. o dostępie do informacji publicznej. Zastępca Wójta poinformował, że wniosek pana W.S. dotyczył całej infrastruktury telekomunikacyjnej na terenie Gminy Klembów. Na swój wniosek pan W.S. dostał tylko informację, która bezpośrednio dotyczy relacji miedzy Gminą a Telekomunikacją, natomiast na 90 % tej żądanej informacji nie dostał, bo Gmina nie jest operatorem telekomunikacyjnym, nie daje pozwoleń, nie zna parametrów 
i tego typu informacji. Ponadto dodał, że skarga nie może być przedmiotem badania Rady Gminy, bo tę sprawę będzie badał sąd.

Pan W.S.: „Taką informację Urząd Gminy powinien posiadać, takie inwestycje na terenie gminy jak są zrobione, tak jak jest z gazociągiem na mojej działce zbudowane jest samowola. Też jest stwierdzone, że w siedemdziesiątych latach było wybudowane, dokumentacja jest robiona na dziewięćdziesiąte lata. Informacja publiczna: wykaz inwestycji na terenie Gminy, to nie powinien być taki wielki problem.”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek zapytał czy ktoś z radnych chce jeszcze zabrać głos w tej sprawie. Nikt się nie zgłosił i Wiceprzewodniczący zamknął dyskusję w tym punkcie.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Wiceprzewodniczący Rady Gminy poprosił 
o przystąpienie do głosowania
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         Wstrzymało się   -     4
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta. Przewodnicząca Rady Gminy nie brała udziału w głosowaniu.
Ad.11.

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek  -  poprosił o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów.

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek  odczytał skargę Pana W. S.  z dnia 28 czerwca 2011 r. (data wpływu: 29 czerwca 2011 roku, poz. S/30/2011). Pan W. S. na podstawie art. 227 k.p.a. skierował do Rady Gminy Klembów skargę na Wójta Gminy Klembów o naruszanie przez niego praworządności i interesów skarżącego. Przedmiotem skargi była nieprzekazanie przez Wójta do Samorządowego Kolegium Odwoławczego zażaleń Pana W. S. z dnia 12 maja 2011 roku, 13 czerwca 2011 roku i 17 czerwca 2011 roku na postanowienia Wójta. 
Wiceprzewodniczący  pan Andrzej Pisarek otworzył dyskusję.

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow zapytał pana W.S. skąd ma informacje, że Wójt nie przesyła zażaleń, bo do Wójta pan W.S. się  nie zwracał.

Pan W.S.: „W tym momencie to pan powie prawdę, dlaczego jest nieraz złożone tego samego dniaw Sądzie Administracyjnym i za pośrednictwem w Urzędzie Gminy, czy to do sądu, czy do SKO, bo nie przesyłacie tego w terminie, nadal to ukrywacie.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że odniesie się do skargi 
i poinformował, że wspomniane zażalenia zostały przesłane do Samorządowego Kolegium Odwoławczego w ustawowych terminach, tj. odpowiednio: 20 maja 2011 roku (20 czerwca 2011 roku zapadło postanowienie), 16 czerwca 2011 roku (wpływ do SKO: 21 czerwca 2011 roku), 21 czerwca 2011 roku (wpływ do SKO: 28 czerwca 2011 roku). 

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Panie Wójcie, mam pytanie. Czy przesyłając te zażalenia wszystkie trzy do SKO, czy jednocześnie pan Wójt przesłał z informacją takie pismo do wiadomości pana S.?”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow odpowiedział, ze dysponentem materiału jest SKO i Sąd, i takiej informacji o przesłaniu panu W.S. Wójt nie przekazywał. „My dajemy odpowiedź na skargę w dwóch egzemplarzach, oryginał i odpis i sądy przesyłają to. My tylko dajemy odpowiedź, bo tak to byłby jakiś zaczarowany krąg: pan S. składa do nas zażalenie, żebyśmy za pośrednictwem złożyli do SKO lub w sądzie a my, jak gdyby, odpowiadamy mu, że składamy. Więc, my wykonujemy tylko tą dyspozycję, że składamy wraz z aktami sprawy i odpowiedzią.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „To może informacyjnie, że akta sprawy zostały przekazane.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Nie możemy.”

Radca prawny pan Zbigniew Barcz: „Na każdym etapie postępowania, czy w sądzie, czy 
w SKO, strona może uzyskać informację, czy Gmina przekazała dokumenty, czy nie. I to jest interes strony.”

Pan W.S.: „Odnośnie decyzji wydanej przez Samorządowe Kolegium odwoławcze, to jest numer sprawy KOA 2965/Go/10, które…”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek: „Czy pana wypowiedź dotyczy tej 
skargi ?”

Pan W.S. stwierdził, ze tej sprawy, odnośnie rozgraniczenia, bo „pan Wójt wszczął, minął termin …”

Wiceprzewodniczący Rady przypomniał, ze Rada rozpatruje sprawę dotyczącą przekazania zażaleń do SKO i z przedstawionych wyjaśnień wynika, że zażalenia zostały przekazane 
w terminie.
Pan W.S.: „Ja panu udowodnię dokumentami, że pan kłamie w tym momencie. Ale co ja mam panu zrobić, jak pan tu wprowadza w błąd radnych i wszystkich ludzi. Proszę 
o wypowiedzenie się na temat rozgraniczenia, Samorządowe Kolegium Odwoławcze wydało decyzję, nakazało. No i co się stało z tym ? Do dnia dzisiejszego, minął termin – nic.”

Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Trwa postępowanie w tej sprawie. Z sądu wycofał pan skargę w tej sprawie, bo była bezprzedmiotowa.”

Wiceprzewodniczący Rady stwierdził, że to jest inna sprawa. 
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek zapytał czy ktoś z radnych chce jeszcze zabrać głos w tej sprawie. Nikt się nie zgłosił i Wiceprzewodniczący zamknął dyskusję w tym punkcie.
Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Wiceprzewodniczący Rady Gminy poprosił 
o przystąpienie do głosowania
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W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta. W głosowaniu nie uczestniczyła Przewodnicząca Rady Gminy.
Ad.12.

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek  -  poprosił o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, Pana W. S. z dnia 8 czerwca 2011 roku (data wpływu: 12 lipca 2011 roku, poz. 80/2011) sprostowaną w części dotyczącej daty sporządzenia skargi (pismo z dnia 18 lipca 2011 roku, wpłynęło do Rady Gminy w dniu 19 lipca 2011 roku, poz. 86/2011). 
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek odczytał skargi pana W.S.

Pan W. S.  na podstawie art. 227 k.p.a. skierował do Rady Gminy Klembów skargę na Wójta Gminy Klembów o naruszanie przez niego praworządności i interesów skarżącego, polegające na ukrywaniu informacji publicznej. Przedmiotem skargi były sprawa z zakresu dostępu do informacji publicznej. Skarżący poinformował w niej, że zgodnie ze wskazówkami pisma Przewodniczącej Rady zwrócił się z pismem do urzędu gminy 
o udostępnienie odpisu wykazu działek objętych zmianą planu zagospodarowania przestrzennego miejscowości Wola Rasztowska. Skarżący stwierdził, że w odpowiedzi Wójt oświadczył, że takiej informacji nie posiada, i że na stronie BIP urzędu znajduje się jako załącznik do uchwały mapa z zaznaczonym graficznie obszarem. W skardze Pan W. S. zarzucił, że albo radni podejmują uchwały w ciemno, bez znajomości terenów których one dotyczą, a Przewodnicząca Rady kłamie zapewniając o dostępności żądanej informacji 
w urzędzie Gminy, albo Wójt Gminy kłamie, usiłując ukryć informację publiczną. 
W odpowiedzi na skargę Przewodnicząca Rady odczytała wnioski kierowane do Rady Gminy i Wójta w wymienionej sprawie  oraz odpowiedzi na nie, a także pismo Rady Gminy skierowane do Pana W. S., będące uzupełnieniem odpowiedzi do wniosków 
z uwzględnieniem pism skierowanych do Rady Gminy drogą elektroniczną. 
Przewodnicząca Rady stwierdziła, ze nie informowała pana W. S. o dostępności w Urzędzie Gminy dokumentu: „wykaz działek objętych zmianą miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego”. Z przedstawionych pism wynika, że Pan W. S. w swoich wnioskach nie wnosił o podanie numerów działek objętych Uchwałą Nr VIII/50/2011 Rady Gminy Klembów, żądał natomiast odpisów dokumentów, które na tym etapie sporządzania planu miejscowego nie są wymagane. W ostatnim piśmie Rada Gminy poinformowała Pana W.S, że brak „wykazu działek” jako dokumentu, o który wnioskował, nie oznacza, że Rada Gminy Klembów przy podejmowaniu Uchwały Nr VIII/50/2011 nie wiedziała, które tereny miejscowości Wola Rasztowska są objęte zmianą planu. W ostatnim piśmie Rady Gminy do Pana W. S. wskazano, że dopiero z pism przesłanych drogą elektroniczną można było wywnioskować, że jest on zainteresowany numerami działek objętych wspomnianą uchwałą Rady. W wymienionym piśmie podano numery działek objętych Uchwałą Nr VIII/50/2011 Rady Gminy Klembów z podziałem na załączniki. 
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że wykaz zmian jest tożsamy 
z ustaleniami studium przestrzennego zagospodarowania, w którym jest jasno określone do jakich granic zmiana będzie sięgać.

Pan W.S. powiedział: „Chciałem powiedzieć, że jak chodzi o ten plan przestrzennego zagospodarowania, to numery działek powinny być, ewidentnie, na planie naniesione.”

Przewodnicząca Rady Dorota Marcinkowska wyjaśniła, że interpretacja obowiązujących przepisów jest taka, że na tym etapie projektowania muszą być załączniki graficzne, wystarczy, żeby na tych załącznikach były zaznaczone granice obszarów objętych zmianą.
Pan W.S. stwierdził, że jeżeli pisze do Wójta, to nie otrzymuje informacji, a jak pisze do Rady, to je otrzymuje.

Przewodnicząca Rady stwierdziła, że to może dlatego, że pan W.S. składa do Rady mniej wniosków. Przewodnicząca poinformował, ze zarówno Rada, jak i Wójt są zobowiązani do odpowiedzi dokładnie na wniosek. Pan W.S. żądał odpisów dokumentów, które na tym etapie projektowania nie są wymagane i nie ma ich w dokumentacji Rady Gminy i Urzędu Gminy, nie mogły być zatem udostępnione. Przewodnicząca Rady dodała, ze dopiero z pism z dnia 
7 lipca można było wywnioskować, że pan W.S. jest zainteresowany numerami działek objętych uchwałą i zakładając, że dalej jest zainteresowany, zostały mu one przez Radę Gminy udostępnione.
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek podziękował Przewodniczącej za wyczerpujące wyjaśnienia.

Przewodnicząca dodała jeszcze, że stwierdzenie pana W.S., że ona kłamie jest dla niej uwłaczające.

Pan W.S.: „Ja jestem na każdym kroku okłamywany, oszukiwany, fałszowane są dokumenty i Rada Gminy, ewidentnie, wie i nie robi nic z tym, ani pan Wójt. Pan Wójt osobiście niech powie…”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek: „Panie Skarżący, przypominam panu jeszcze raz, że mówimy na temat tego punktu, tej skargi. Pan schodzi na całokształt.”

Pan W.S.: „Ja tutaj. Wszystko jest ładnie, cacy, wszystko …”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek: „Panie Skarżący, tak możemy do rana dyskutować, w tym momencie. Dziękuje bardzo, odbieram panu głos.”
Radna pani Jadwiga Szewczyk zapytała, dlaczego Wiceprzewodniczący odebrał głos Skarżącemu.

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek stwierdził, że Skarżący zaczął wypowiadać się nie na temat i zamknął dyskusję w tym punkcie.

Pan W.S.: „… Artykuł 73 kpa, który jak przyszedłem o księgę meldunkową, archiwalną, to powinna mi być udostępniona, a nie została, bo musi być zapis. Z 2000 roku wydruki komputerowe, to mnie nie interesuje, bo ja chcę obejrzeć księgę meldunkową, bo jest księga meldunkowa pofałszowana. Odnośnie ostatniej sesji i tych kart KRUS. Dwie karty zostały mi wydane, na każdej tam jest numer gospodarstwa. Po drugie karty nie są uzupełnione.”
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek stwierdził, że jest to temat kolejnej skargi, teraz natomiast Rada musi zakończyć temat obecnej skargi.
Obrady opuścił radny pan Tadeusz Wojda.
Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Wiceprzewodniczący Rady Gminy poprosił 
o przystąpienie do głosowania

                                                            Za   -         9




         Przeciw   -     0




         Wstrzymało się   -     3
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta. W głosowaniu nie uczestniczyła Przewodnicząca Rady Gminy.
Ad.13.

Wiceprzewodniczący Rady Gminy  Andrzej Pisarek  -  poprosił o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie rozpatrzenia skargi dotyczącej działalności Wójta Gminy Klembów, Pana J. S. z dnia 04 czerwca 2011 r. (data wpływu: 06 lipca 2011 roku, poz. S/33/2011) 
Przewodnicząca Rady zapytała czy w dalszym ciągu nie ma pana J.S. i uzyskawszy potwierdzenie stwierdziła, że nie ma Skarżącego. Przewodnicząca Rady poinformowała, że skarga była datowana 4 czerwca 2011 roku, a wpłynęła do Rady Gminy w dniu 6 lipca 2011 roku, dlatego też w dniu 8 lipca 2011 roku Przewodnicząca skierowała w imieniu Rady pismo do pana J.S. z prośbą o sprostowanie błędu pisarskiego w dacie pisania skargi. W odpowiedzi pan J.S. złożył do Rady Gminy pismo prostujące datę i zawierające skargę z dnia 14 lipca 2011 roku (data wpływu do Rady Gminy: 19 lipca 2011 roku, poz. S/36/2011).
Przewodnicząca Rady poprosiła radnych o uzupełnienie tekstu projektu uchwały o zapis „uzupełnioną skargą z dnia 14 lipca 2011 roku (data wpływu do Rady Gminy: 19 lipca 2011 roku, poz. S/36/2011)”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek odczytał skargi pana J.S.
Pan J. S. na podstawie art. 227 k.p.a. skierował do Rady Gminy Klembów skargę na nienależyte wykonywanie zadań przez Wójta Gminy Klembów, naruszanie przez niego praworządności i interesów skarżącego, a także przewlekle załatwianie spraw. 

Przedmiotem skargi była odmowa wydania karty KRUS. Skarżący wnosił, że 
działający również w jego imieniu syn W. zwrócił się do Wójta Gminy o wydanie odpisów kart KRUS, co spotkało się z odmową i zostało opisane w piśmie zarejestrowanym pod 
nr 3234/2011, a następnie w skardze Pana W. S. do Rady Gminy. Zdaniem Skarżącego 
w trakcie sesji wydano jego synowi częściowo odpisy kart KRUS. Nie wydano jednak karty za okres od 1964 roku, tj. od dnia przejęcia gospodarstwa w Woli Rasztowskiej. Zdaniem Skarżącego ukrywanie kart KRUS powoduje, że od lat otrzymuje on zaniżoną emeryturę, ponieważ Wójt Gminy uniemożliwia mu wykazanie pełnego okresu składkowego. W  skardze będącej uzupełnieniem do już wymienionej Skarżący stwierdził, że wydane w dniu 
30 czerwca 2011 roku odpisy, to odpisy kart FUSR, a nie kart KRUS, które jego zdaniem znajdują się w gminie. Skarżący  stwierdził ponadto, że w KRUS w Wołominie znajduje się jedynie poświadczenie Wójta Klembowa, że Skarżący podlegał ubezpieczeniu społecznemu rolników od 1 lipca 1977 roku. W swoim pisemnym wystąpieniu Skarżący stwierdził, że prowadził gospodarstwo samodzielnie od 1964, kiedy to przejął gospodarstwo, a wcześniej od 1953 roku podlegał ubezpieczeniu jako członek rodziny właściciela gospodarstwa. Skarżący podtrzymał zarzut, że Wójt nie dopełnił ciążącego na nim obowiązku, czego konsekwencją jest zaniżenie emerytury Skarżącego.  Ponadto Skarżący zarzucił Wójtowi Gminy ukrywanie aktu notarialnego z 1964 roku dokumentującego przekazanie gospodarstwa na rzecz Skarżącego przez jego ojca M. J. S. oraz usunięcie tego ostatniego z dokumentów meldunkowych.
Po dyskusji między panem W.S., radcą prawnym i radną panią Jadwigą Szewczyk 
w sprawie pełnomocnictwa pana W.S. do reprezentowania pana J.S. Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek stwierdził, że Rada Gminy uznaje pełnomocnictwo pana W.S. do reprezentowania pana J.S. w tej sprawie.
Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Ja mam pytanie. Czy są rzeczywiście przechowywane 
w piwnicy Urzędu Gminy karty, o które zwracał się pan J.S., a których nie wydano panu 
W.S. ?”

Przewodnicząca Rady Gminy stwierdziła, ze chciałaby tylko zabrać głos w kwestii dotyczącej ubezpieczenia społecznego rolników. Następnie przedstawiła stan prawny dotyczący ubezpieczeń i świadczeń emerytalnych rolników od 1962 roku, zgodnie z którym ubezpieczenie społeczne dla rolników zostało wprowadzone po raz pierwszy w Polsce Ustawą z dnia 27 października 1977 roku o zaopatrzeniu emerytalnym oraz innych świadczeniach dla rolników, która weszła w życie z dniem 1 stycznia 1978 roku. Na podstawie w/w ustawy rolnicy indywidualni zostali objęci po raz pierwszy ubezpieczeniem społecznym 
i zobowiązani zostali do opłacania składek na utworzony tą ustawą Fundusz Emerytalny Rolników (FER), który na mocy obowiązującej od 1 stycznia 1983 r. ustawy z dnia 
14 grudnia 1982 r. o ubezpieczeniu społecznym rolników i członków ich rodzin przekształcony został w Fundusz Ubezpieczeń Społecznych Rolników (FUSR). Składki na Fundusz Emerytalny Rolników a po przekształceniu na Fundusz Ubezpieczeń Społecznych Rolników były pobierane przez gminę przy podatkach i dokumentowano ten fakt w Karcie ewidencyjnej wymiaru i poboru składki na odpowiedni fundusz ubezpieczenia społecznego.

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Rozumiem, że w aktach, archiwum Urzędu Gminy istnieją inne dokumenty, które potwierdzają, identyfikują osobę, która prowadziła w danym czasie gospodarstwo, jak również identyfikują dane gospodarstwo, czyli musi być gospodarstwo przypisane do danej osoby. Jeżeli potem, z tego co tu pisał pan J.S. miało miejsce przekazanie tego gospodarstwa, to na jakiejś podstawie to musiało się odbywać. Myślę, że każde gospodarstwo w danej gminie było identyfikowane. Myślę, że Państwo macie wiedzę, w jaki sposób było to identyfikowane.”

Sekretarz Gminy pani Helena Krajewska: „Wszystkie gospodarstwa rolne w latach osiemdziesiątych czy siedemdziesiątych, (sześćdziesiątych – na ten okres nie mogę odpowiadać), były również, jak i w tej chwili, Wydział Geodezji miał rejestry i my jako gminy korzystaliśmy z tych rejestrów tak jak dotychczas, nic nie było innego. Natomiast odnośnie ubezpieczenia domownika, będę mówiła na podstawie pana J.S., jeżeli miał gospodarstwo rolne, to obowiązek ubezpieczenia domownika nastąpił z dniem 1 stycznia 83 roku. Do 83 roku rolnik mógł ubezpieczyć swojego domownika , powyżej lat szesnastu, ale nie był zmuszony, nie był to obowiązek. Natomiast od 1 stycznia 1983 roku był to obowiązek, że każdy rolnik musiał ubezpieczyć swojego domownika pracującego w gospodarstwie rolnym, bo jeżeli pracował poza gospodarstwem rolnym – to nie. Jeszcze był taki moment, że kiedy rolnik przejął gospodarstwo rolne od rodziców i nie miał ukończonego 35 roku życia był zwolniony z tej składki. Jeśli ukończył 35 lat również płacił, jako rolnik, ubezpieczenie. 
I tutaj pytanie, że karty z 64 roku były w piwnicy, nie wiem kto udzielił takiej informacji, nie mam takiej wiedzy, żeby karty były w piwnicy. Nie wiem kto udzielił takiej informacji, karty KRUS-u, FUSR-u, jak przychodziły kolejne zmiany zostały przekazane, ostatecznie, do KRUS-u. I to wszystko.”
Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Rozumiem, że pan J.S. nie może uzyskać tych dokumentów, o których właśnie pani Sekretarz mówi, że Rada Narodowa obecnie Urząd Gminy Klembów nie posiada, natomiast może uzyskać zaświadczenie, że posiadał gospodarstwo rolne w takich latach.”

Sekretarz Gminy pani Helena Krajewska: „Wiele jeszcze osób zwraca się do mnie, przyprowadzając dwóch świadków, o stwierdzenie, ze pracowali w gospodarstwie rolnym. Gmina nie posiada takiej wiedzy, nie posiada dokumentacji kto pracował w danym okresie 
w rolnictwie, więc kto się zgłosi, wskaże okres do 1 stycznia 1983 , to ja proszę dwóch świadków, bo tak ustawa mówi, że można i również proszę zaświadczenie z Geodezji (żąda tego ZUS), że w tych latach gospodarstwo istniało i takie zaświadczenie wydaje, na dzień dzisiejszy, Wydział Geodezji Starostwa. I gdyby przyszedł pan J.S. czy pan W. 
i przyprowadził dwóch świadków, żeby stwierdzić, że on pracował w gospodarstwie rolnym. Wtedy proszę … o przyniesienie zaświadczenia z Wydziału Geodezji Starostwa, że w danych latach, o które pan prosi, że istniało gospodarstwo na rodziców. I wtedy wydajemy, zeznanie on pisze, zeznania piszą świadkowie i nadzień dzisiejszy ZUS to uwzględnia.”
Radny pan Janusz Zych potwierdził, ze takie zaświadczenie w gminie uzyskał.

Pan W.S.: „Ja chciałem sprostować troszkę. Pani dobrze mówi, że od 93 roku były obowiązkowe ubezpieczenia. I, proszę pani, wcześniej były dostawy obowiązkowe i to się naliczało do emerytury, do ubezpieczenia. Na podstawie powierzchni gospodarstwa i tutaj, to nie jest to co Państwo, coście dali ostatnio na sesji, to nie jest karta KRUS, tylko to jest karta Fundusz Ubezpieczenia Społecznego Rolników. I tutaj, proszę pani, jest napisane powierzchnia gospodarstwa i to jest w ogóle, po pierwsze to jest sfałszowane, bo powinno być, w każdym roku powinno być wpisane i tutaj numer gospodarstwa jest zaznaczone, to powinien być numer gospodarstwa, jeden ten sam na tą samą osobę, na J.S. I jak to jest karta w 82 założona, a prowadzona jest do 87 roku i jest powierzchnia prawie osiemnaście hektarów i jest karta gospodarstwa 14-98 C, a druga karta, rzekomo, to jest karta, rzekomo, KRUS, wydano mi jako KRUS.”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow: „Nie KRUS.”

Pan W.S.: „I druga karta już od 87, tutaj jest przeskok, bo dopiero się zaczyna od 89, już roku brakuje, a po drugie numer gospodarstwa już ma numer 14138, ma taki numer. 
I chwileczkę, panie Mecenasie, panie Wójcie, ja byłem rok temu w Ostrołęce w KRUS-ie 
i powiedziano mi, nie teraz, tylko w tamtym roku i mam kopie wszystkich dokumentów, zanim tu przyszedłem do pana, wcześniej odwiedziłem Ostrołękę, udostępniono mi kopie dokumentów, które się znajdują w Ostrołęce i powiedziano mi, że te karty są w Urzędzie Gminy, nie zostały przesłane do Ostrołęki. To Urząd Gminy jest w posiadaniu i teraz jak ja występowałem o to, powinny być i karty KRUS i karty te Fundusz Rolniczego Ubezpieczenia, to powinno być. A Państwo dajecie mi, no bo tak jak tutaj na tej rubryce, proszę bardzo, tu nie ma nic wpisane. Jaki to jest dokument ? A powinno być, tak jak tu jest 
w jednym. Jedna czy dwie rubryki tylko wypełnione. A reszta ? To powinno być wpisane, jaka składka, wszystko. A to jest, normalnie, czysty, niewypełniony, to nie jest żaden dokument.”
Radny pan Władysław Goławski: „No przecież pan słyszał, że nie było naliczane.”

Pan W.S.: „To musi być w Urzędzie.”

Radny pan Władysław Goławski: „Do czego to panu potrzebne ?”

Pan W.S.: „Ja wiem do czego mi to potrzebne. Nie, nie będę panu tłumaczył, bo to znów godzinę czy dwie by trwało, żeby panu wytłumaczyć.”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek stwierdził, że pan W.S. chce kart KRUS, już na poprzedniej sesji ustalono, ze karty KRUS są w KRUS-ie w Wołominie i wydano panu inne dokumenty. „Jeżeli pan twierdzi teraz  na sesji, publicznie, że one zostały sfałszowane, to ja proponuje panu zgłosić ten fakt do Prokuratury. Skoro zostały sfałszowane, ma pan takie podejrzenie, nie wnikam na czym oparte, proszę zgłosić do Prokuratury, że dane osoby, zdaniem pana, w osobach Wójta czy urzędników takiego przestępstwa się dopuściły i niech pan to zgłosi. My na sesji Rady Gminy nie będziemy rozpatrywali czy dokumenty są właściwe, czy niewłaściwe, sfałszowane bądź nie.” 
Radca prawny pan Zbigniew Barcz: „Rada nie ma takich kompetencji.”

Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek: „Chodziło o karty KRUS, których pan żądał, ustaliliśmy, ponad wszelką wątpliwość, że są w KRUS-ie w Wołominie, zostało to stwierdzone. Pan dostał inne dokumenty, nawet, których pan nie żądał. Teraz pytanie jest takie, tu pani Przewodnicząca wyjaśniła nam wszystkim, ten okres 64 rok i późniejsze do 83 roku, tych kart KRUS nawet nie było, których pan żąda, bo nie mogło ich być. Pytanie jest, ta skarga odnosi się do czego ?”
Pan W.S.: „Jak nie mogło ich być, jak to musi być.”

Radca prawny pan Zbigniew Barcz: „Ale nie ma.”

Pan W.S.: „Tak samo jak pan Wójt tutaj twierdził, że przesłał do Wołomina 
w osiemdziesiątym którym tam, czy 96, czy siódmym. Pan twierdził, że zostały przekazane do Wołomina, co jest nieprawdą. Ja w Wołominie uzyskałem informację, ze na podstawie przekazania gospodarstwa z ojca na mnie w 99 roku, na podstawie zaświadczenia i w ogóle dopiero zostało zgłoszone, przekazane to do Wołomina. I Wołomin ma od 99 roku, od dnia przekazania gospodarstwa przez rodziców. A wcześniejsze dokumenty znajdują się 
w Urzędzie Gminy, to mi powiedziano w Ostrołęce, w Wyszkowie byłem, także proszę pana, to jest trochę, to jest nie tak.”
Wiceprzewodniczący Rady pan Andrzej Pisarek zapytał czy ktoś z radnych chce jeszcze zabrać głos w tej sprawie. Nikt się nie zgłosił i Wiceprzewodniczący zamknął dyskusję w tym punkcie.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Wiceprzewodniczący Rady Gminy poprosił 
o przystąpienie do głosowania

                                                                 Za   -     9




         Przeciw   -     0




         Wstrzymało się   -     3
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta. W głosowaniu nie uczestniczyła Przewodnicząca Rady Gminy.
Ad.14.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia  Rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie zmian w Statucie Gminy Klembów.
Przewodnicząca Rady przedstawiła projekt uchwały. Uwag do projektu nie było.

Pan W.S. chciał zabrać głos w innej sprawie.

Przewodnicząca Rady odpowiedziała, ze pan W.S. będzie się mógł wypowiedzieć 
w sprawach różnych i wolnych wnioskach.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania
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         Wstrzymało się   -      0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad.15.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowych z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów.
Wójt Gminy pan Kazimierz Rakowski omówił projekt uchwały, stwierdził, że sprawa dotyczy drogi w Krzywicy do stacji PKP. Uwag do projektu nie było.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania

                                                                 Za   -   13




         Przeciw   -     0




         Wstrzymało się   -    0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad.16.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowych z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów.
Wójt Gminy pan Kazimierz Rakowski poinformował, że uchwała dotyczy wykupu działek pod tą samą drogę co w poprzedniej uchwale. Uwag do projektu nie było.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania

                                                              Za   -        13




         Przeciw   -       0




         Wstrzymało się   -      0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad.17.

Przewodnicząca Rady Gminy  Dorota Marcinkowska -  poprosiła o przystąpienie do kolejnego zagadnienia: rozpatrzenie projektu uchwały w sprawie nabycia nieruchomości gruntowej z przeznaczeniem pod drogę gminną w miejscowości Krzywica Gmina Klembów.
Przewodnicząca Rady poinformowała, że jest to kolejna działka w tej samej drodze co 
w poprzednich uchwałach. Uwag do projektu nie było. 
Na obrady wrócił radny Tadeusz Wojda.

Po zapoznaniu Rady z treścią uchwały Przewodnicząca Rady Gminy poprosiła 
o przystąpienie do głosowania

                                                                 Za   -       14




         Przeciw   -         0




         Wstrzymało się   -         0
W wyniku przeprowadzonego głosowania  uchwała została podjęta.

Ad. 18.

Interpelacje radnych i odpowiedzi na interpelacje radnych.

Radny pan Piotr Zakrzewski zaproponował aby radni składali interpelacje pojedynczo a pan Wójt od razu na nie odpowiadał.

Radna pani Jadwiga Szewczyk przypomniała, że 30 czerwca br. zgłosiła cztery interpelacje dotyczące Woli Rasztowskiej. Pierwsza interpelacja dotyczyła ulicy Radiowej, okres gwarancyjny mija 28.11.2011 r. radna zwracała uwagę na fakt, że po tym terminie skonsumuje się możliwość dla Gminy żądania przeprowadzenia niezbędnych prac w zakresie poboczy, i że zostało bardzo mało czasu, żeby wyegzekwować od wykonawcy właśnie dokończenie tych prac na dzień dzisiejszy radna chciała uzyskać od Wójta informację, że już się pan Wójt skontaktował i w jakim terminie te prace zostaną wykonane w odniesieniu do ulicy Radiowej czyli poboczy. Druga interpelacja dotyczyła  zatok autobusowych, na dzień 30.06.br. pan Wójt nie miał żadnej informacji, mówił pan tylko, że Mazowiecki Zarząd Dróg Wojewódzkich  na rok 2011  nie ujął wykonania zatok autobusowych.  Radna  podkreśliła, że są już wykonane projekty tych zatok  i radna chciała, że Pan Wójt przekazał informację dziś 
a jeśli nie to pisemnie, że pan zwrócił się do Mazowieckiego Zarządu Dróg Wojewódzkich  pisemnie o stosowne ustalenia w zakresie   wykonania tych zatok, chodzi o Wolę Rasztowską i Roszczep. Kolejna sprawa która była zgłaszana w dniu 30.06. br. dotyczyła naruszania przepisów  ustawy o zachowaniu porządku i czystości w gminie, radna miała na myśli tereny zarówno działek, które należą do Gminy jak i działek prywatnych właścicieli, które powinny zostać wykoszone: przez Gminę – działki gminne, działki prywatne poprzez wezwanie właścicieli do podjęcia takich prac. Na dzień dzisiejszy wykoszono tylko część działek gminnych, te które należą do Gminy za szkołą nie są w ogóle wykoszone.  Radna chciała, żeby Pan Wójt potwierdził, że stosowne pisma w odniesieniu do prywatnych  osób zostały już wysłane o zadbanie o działki, radna miała na myśli działki przy Osiedlu. W odniesieniu do działek gminnych radna chciała żeby pan Wójt określił, kiedy dokładnie zostaną te działki 
w całości już wykoszone. Kolejna interpelacja z 30.06. br. dotyczyła działki po dawnym Klubie, tak jak wyjaśniono w trakcie tych interpelacji i w sprawach różnych i wolnych wnioskach z panem Sołtysem jest kwestia usunięcia fundamentów, czyli firma, która rozbierała budynek nie zrobiła tego rzetelnie czym uniemożliwiła mieszkańcom  zagospodarowanie tej działki w formie zieleni, bo mieszkańcy mieli w swoim planie odnowy, a niestety tego nie mogą realizować, ponieważ pozostały na tej działce fundamenty, czyli betony i nie można tego wykosić. Pytanie radnej w zakresie tej działki brzmi: czy pan skontaktował się z wykonawcą rozbiórki, żeby dokończył te prace,  i żeby były one wykonane rzetelnie i wybrane wszystkie betony, które jeszcze znajdują się na terenie tej działki.

Odpowiedź Wójta na interpelacje:

Sprawa ulicy Radiowej:  rozmowa była telefoniczna, że we wrześniu dojdzie do odbioru gwarancyjnego  z wykonawcą.
Sprawa zatok autobusowych: Wójt przeprowadził  rozmowę  z Dyrektorem Perzanowskim 
i w tym roku nie ma żadnych możliwości,  żeby coś ruszyć z tym tematem i chcemy żeby to ruszyć w przyszłym  roku.
Sprawa czystości: część została zrobiona  nie do końca, Wójt zwrócił się z prośbą  do sołtysa, że jak będzie kosiarka puszczana to żeby jej ktoś pilnował. Jeśli chodzi o wysłanie pism, tego Wójt nie zrobił ze względu na brak czasu. Na zadane pytanie przez radną, kiedy te pisma zostaną wysłane Wójt odpowiedział , że nie wie. 

Sprawa działki po Klubie: Wójt chodził oglądał i nie zauważył tych fundamentów  powiedział, że umówi się z Sołtysem  który  pokaże gdzie one leżą. 

Radna pani Jadwiga Szewczyk  poprosiła  o wyjaśnienie do  ostatniego punktu  o co chodzi, że dla Gminy działka ta nie jest gminna, stan prawny nie jest uregulowany. Wójt odpowiedział, że jeżeli nie jest gminna, to dlaczego gmina ma ją uporządkować. Radna zapytała czemu pan Wójt porządkuje plac kościelny, bo nie chce przerzucać się argumentami,  bo ten plac też nie jest gminny a jest uporządkowany, chodzi o estetykę miejscowości, to żeby mieszkańcy mogli zrobić wszystko sami i tylko, żeby zakończono rozbiórkę budynku.

Radny pan Tadeusz Wojda powiedział, że na zebraniu wiejskim w Sitkach pan Wójt zadeklarował, że poszuka kręgów, na jakim etapie jest sprawa tych kręgów. Druga sprawa, 
w poprzedniej kadencji radny zgłaszał przepusty od stacji kolejowej PKP przy ul. Żymirskiego, takich przepustów jest trzynaście. Przy tak dużych opadach zalewane są posesje. Radny zapytał również o parking przy stacji kolejowej.
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „o kręgach w Sitkach już mówiłem, natomiast te przepusty, ja też mówiłem, ale dzisiaj jest na urlopie. To jest tak, że te przepusty trzeba cały czas czyścić. Natomiast, jeżeli chodzi o parking przy PKP, to ja mogę z PKP rozmawiać, jak ja będę miał środki finansowe. Tam sama równiarka, to nic nie pomoże.”
Radny pan Piotr Zakrzewski: „Sprawa jest znana Wicewójtowi, dzisiaj w godzinach rannych tutaj zawitałem do Gminy Klembów, chodzi o wybudowanie chodnika przy ulicy Mazowieckiej, ten chodnik jest, ale w związku z tym, że nie ma przepustowości i pod ulicą nie ma przepustowości w stronę, znaczy od Willowej w stronę rowu gdzie się mieści Pasek występuje woda, ludzie idą do pracy, muszą ze sobą zabrać drugie obuwie, czyli gumowce. Dzisiaj jeszcze był tam przy okazji wypadek tam, w sumie nie wiadomo dlaczego, dziewczynka na rowerze złamała nóżkę, pewnie kałużę omijała. Drugi, ta sama sytuacja jest po drugiej stronie torów na porębisku tam przy numerze 21. Pan Diakonow do mnie dzwonił, powiedział, że takie spotkanie będzie w poniedziałek z władzami Starostwa Powiatowego, tak? I czy wy nam zrobicie jako gmina ? Przyjadą goście ze Starostwa i bym chciał, żeby pan Wójt pomógł nam w tej sprawie i te dwie, to znaczy przy ulicy Willowej i Mazowieckiej, czyli ten numer 121, tą  sprawę załatwił w końcu, bo to się ciągnie od samego początku, od kiedy ten chodnik się tam pojawił i te podtopienia są, wreszcie no, dzisiaj mieliśmy przykład dziewczynki, całe szczęście, że na Niekłańską, tylko. Może tak się stać, że niestety trup, między innymi przez takie kałuże. Panie Wójcie dlaczego pan przerywa, przyjechał pan dzisiaj do Dobczyna i powiedział „Dobra tam”, no wie pan co, jak ci ludzie się tam poczuli „Dobra, niech się topią”. Dlaczego pan nie chciał wejść, przejść sobie przez tą kałużę dzisiaj 
i mógł pan wejść w butach,  garniturowych spodniach. I chciałbym, żeby pan powiedział czy zrobicie z tym chodnikiem porządek, czy nie.”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Panie Piotrze, poczyniłem dzisiaj pierwsze kroki, podjąłem decyzję, trzeba będzie odtwarzać grunty, które zastali i chodnika przy ulicy Willowej nie będzie, to jest jedna rzecz i druga rzecz ja już wczoraj, jak tylko padało, to już wiedziałem co będzie na Dobrzynie. Dzisiaj z samego rana przedzwoniłem i jesteśmy umówieni z kierownikiem i jego zastępcą najpierw w Urzędzie Gminy i później będziemy to oglądać. Powiem jedno, nie gmina będzie to prostować tylko Starostwo. Jak Starostwo zrobi to tylko będziemy odbierać chodnik, to jest takie wyjście, bo ja nie mam zamiaru,  jeśli nie zostało wykonane tak jak projekt techniczny mówi, ponosić konsekwencji z tego tytułu. Również ten odcinek w Nowym Kraszewie, jeśli nie podejmie żadnych Starostwo kroków to niech rozbiorą 150 metrów chodnika i nie będzie zalewać, bo to oni są odpowiedzialni za ten stan. W poniedziałek ma być spotkanie i wszystko przedstawimy.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „Panie Wójcie, czyli jeżeli oni wyrażą zgodę na podkopanie się pod tą ulica, żeby teraz na razie ulżyć mieszkańcom, to żeby się nie irytowali. Czy jest możliwość, żeby połączyć rów od Willowej z rowem idącym wzdłuż Mazowieckiej ?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Nikt tego nie przekopie, bo jest woda.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „Nie mówię, że teraz. Czy jest taka możliwość za tydzień, dwa, żeby to zrobić ?  To nie jest kwestia dziesięć tysięcy, tylko…”
Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Czy pan rozumie, że my na ten temat będziemy rozmawiać w poniedziałek.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „Proszę pana, ja rozumiem wszystko, tylko ja już proszę od stycznia.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „A ja, proszę pana, od kiedy chodnik powstał.”

Radny pan Piotr Zakrzewski: „No właśnie i dlaczego pan nie wyprosił ?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Będę rozmawiał, zapraszam pana w poniedziałek na spotkanie. Będziemy rozmawiać na ten temat, jak rozwiązać problem. Nie będę polemiki prowadził, będziemy rozmawiać, to są specjaliści od dróg.”
Radny pan Piotr Zakrzewski: „Zapisaliśmy trzydzieści jeden zadań i żadnego nie zrealizujemy.”

Radny pan Władysław Goławski: „Panie Wójcie, mam prośbę, jeżeli te opady się skończą, to bardzo bym prosił, żeby od Sitek do Krusza, tę drogę troszeczkę przekosić w prawo 
i w lewo, ponieważ ona coraz bardziej tymi krzakami się zawęża, w nocy jest niebezpieczna. W związku z tym nie chodzi mi o to, żeby całkowicie usunąć te krzaki, bo one zimą są raczej przydatne od śniegu. Natomiast, żeby około metra, po prostu, te chaszcze, tak jak traktor czasami chodzi, żeby od Sitek do Krusza pokosić, to jedna sprawa. Drugi temat, bardzo bym prosił, panie Wójcie czy jest taka możliwość, i czy kiedy pan będzie zamawiał kruszywo, to żeby było takie jak kiedyś, betonowe, i żeby posypać nim nasze drogi.” 
Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, że gmina zlecała częste wykaszanie poboczy, gdy byli bezrobotni. Na pismo skierowane do Zarządu Dróg Wojewódzkich otrzymano odpowiedź, że pobocza przy drogach wojewódzkich będą czyszczone tylko dwa razy w roku. O utrzymaniu dróg powiatowych Wójt będzie rozmawiał w poniedziałek z przedstawicielami Starostwa. Zdaniem Wójta, gminy wiejskie powinny tworzyć związki gmin i wspólnie powoływać zakład do utrzymania poboczy dróg gminnych, tworzenie takiego zakładu i zakup odpowiedniego sprzętu przez pojedyncze gminy jest zbyt kosztowne. Na jesieni gmina będzie przygotowywać wyliczenie kosztów utrzymania jednego kilometra dróg gminnych, będzie to obejmowało koszt wycięcia krzaków, wykoszenia poboczy, pozbierania śmieci, pogłębiania rowów. Wójt stwierdził, ze można zrezygnować z inwestycji i co roku modernizować drogi, poprawiać i czyścić pobocza. Ponadto dodał, że powinniśmy dążyć do sytuacji takiej, jak jest w państwach zachodnich, gdzie w soboty mieszkańcy wychodzą i sprzątają ulice, przy których mieszkają. Wójt stwierdził, ze widzi stan dróg, ale na dzień dzisiejszy nie ma pieniędzy na zakup kruszywa na drogi. Gmina teraz koncentruje się na ogłoszeniu przetargu na duże inwestycje. „Czy je zrealizujemy ? Nie widzę zagrożenia. Zagrożenie może być typu, że nie zrobimy, przykładowo, dziesięć kilometrów wodociągu, bo zabraknie środków finansowych, zrobimy pięć lub sześć.”
Radny pan Tomasz Lipski: „Panie Wójcie, wracając do tych problemów drogowych. Wczoraj byli mieszkańcy Starego Tułu, mieszkający przy drodze gruntowej gdzie mamy to gospodarstwo ogrodnicze, z prośbą, w tym najniższym punkcie, na wysokości tego gospodarstwa, o podsypanie tej drogi i wyrównanie, ponieważ po ostatnich opadach nie sposób przejechać po tej drodze.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, że przekaże kierownikowi Zakładu Gospodarki Komunalnej, który we wtorek wraca z urlopu, żeby zajął się sprawą.

Radny pan Włodzimierz Dombek: „Wójcie szanowny, na poprzedniej sesji pytałem 
o stopień realizacji zadań. Dzisiaj w trakcie sesji pan Wójt wyjaśniał sprawę. Ja chciałem tylko prosić o zwrócenie uwagi na to, że gdy przetarg na plac zabaw w Woli Rasztowskiej zostanie już wyjaśniony i sprawa zakończona, żeby w jak najszybszym tempie przystąpić do jego realizacji, ponieważ zbliża się jesień, i żeby dzieci mogły się nacieszyć tym placem jeszcze w tym roku, to jedna sprawa. Natomiast, trzeba zwrócić uwagę na wykaszanie tych terenów gminnych, tam jednoznacznie trzeba uregulować sprawę, kto ma stale utrzymywać plac, park za terenem szkoły, który jak rozmawiałem z panem wczoraj wydaje się, że on jest we władaniu dyrektora szkoły, który ma tam pracownika. Natomiast, tak jak rozmawiałem 
z panią Jadwigą Szewczyk, to okazało się, że ten pracownik nie ma na tyle etatu, czy siły, żeby to zadanie wykonać. Powinien jednak mieć na tyle możliwości, żeby mógł to zadanie wykonać i proszę o jednoznaczne wyjaśnienie tej sprawy.”
Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, że dyrektor szkoły występowała o zwolnienie 
z obowiązku utrzymania tego terenu, ale Wójt jej nie zwolni, ponieważ szkoły w Dobczynie, Klembowie, Ostrówku i Kruszu odpowiadają za takie tereny i sobie radzą, tam mają też tylko na pół etatu konserwatora. Wójt stwierdził, że nigdy szkołom nie odmawiał i jeżeli brakuje pieniędzy wystarczy się do niego zwrócić. Wójt jednoznacznie stwierdził, że za szkołą jest plac szkolny, o który dbać ma dyrektor szkoły.
Radny pan Maciej Ferdyn: „Na początku chciałem przeprosić za spóźnienie, spowodowane obowiązkami służbowymi, ale tym bardziej jest mi przykro, ze nie byłem w stanie wysłuchać wypowiedzi pana Łukasza Jaszczuka, który wskazał mnie także jako …”

Przewodnicząca Rady przerwała radnemu i poinformowała, że tego typu oświadczenia radni mogą składać w sprawach różnych i wolnych wnioskach.

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „Panie Wójcie, ja mam tutaj interpelację, która ma dotyczyć, wychodzi w zasadzie ona jakby od pana a my ją chcemy wprowadzić w czyn, to ma sens. Pan mówi o tym, żeby mieszkańcy zaczęli dbać, w części dbamy, ale tutaj proszę pana 
o tak zwane zainicjowanie wśród mieszkańców możliwości społecznych prac. To jest interpelacja, niech Urząd Gminy wykosi te działki, które właśnie są niewykoszone, my przejmiemy, tylko nie działki, ale przejmiemy te przydrożne tereny i też te przy działkach. Ja swoją wykaszam i jeszcze dodatkowo chciałam panu powiedzieć, ze mój mąż pół kilometra, sam, rowu ręcznie przekopał, żeby nie czekać na to co pan mówi, że gmina zrobi, tylko żeby spokojnie realizować swoje projekty. Także proszę zrobić z tymi działkami, co w chwili obecnej są nie do przyjęcia, bo sytuacja polega na tym, że tam, powiem szczerze, dzieci 
w chaszczach giną. I potem będziemy kontynuować z mieszkańcami, bo to się wszystko da, tylko my nie możemy wejść.”
Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że nie widzi tu pytania czy interpelacji, a na ten temat już odpowiadał.

Radny pan Andrzej Pisarek: „Ja tylko trzy sprawy. Temat wiodący, to podtopienia szeroko pojęte. Na poprzedniej sesji prosiłem pana Wójta, występowałem do pana Wójta z dwoma sprawami dotyczącymi podtopień. Chodzi mi, pierwsza rzecz, o te rowy odtwarzane przez powiat, z Kraszewa od strony Helenowa do skrzyżowania i od skrzyżowania w kierunku szkoły. Dostałem pismo od pana Starosty, ze prowadzone są rozmowy z Gminą, chciałem informacji czy takie rozmowy są, były czy będą prowadzone. A jeżeli nie było, to przy okazji bym prosił o wspomnienie o tym na tym spotkaniu co będzie w poniedziałek. Kolejna rzecz, temat nie do końca jasny, to rzeka Rządza płynąca od Starego Kraszewa w kierunku granicy gminy, która na tym odcinku między Starym Kraszewem 
a Rasztowem jest zamulona, leżą drzewa w poprzek, w paru miejscach ona wylewa się, w niektórych miejscach dosłownie dwadzieścia metrów od koryta rzeki jest niżej. I chodzi o to, że podtapia tam już parę gospodarstw. Czy pan Wójt już podjął, czy może zamierza w przyszłości podjąć rozmowy 
z zarządcą rzeki, z Wojewódzkim Zarządem Melioracji i Urządzeń Wodnych z siedzibą w Wołominie. Mieszkańcy Kraszewa i ja pisaliśmy do nich pismo i dostaliśmy informację, ze brakuje środków. Co większy deszcz, przyjdzie jesień, zima, rzeka wylewa, podtapia i uniemożliwia korzystanie z tych łąk przez rolników, za które płacą podatki. Prosiłbym, żeby rozmowy z zarządcą rzeki przeprowadzić, może władza gminna będzie miała większą siłę przekonywania. Trzecia sprawa, to bardzo mnie cieszy, że został rozpisany przetarg, że niedługo będzie termin otwierania ofert i bym prosił, żeby pan Wójt objął swoim nadzorem bezpośrednim, jeśli to możliwe, dalszą realizację tej inwestycji.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że przeprowadził rozmowę ze Starostą na temat rowów 
w Kraszewie, natomiast w sprawie rzeki nie mógł rozmawiać, bo pan Makieła jest na zwolnieniu i nie wiadomo kiedy wróci. W tej chwili nie można prowadzić żadnych robót, dopiero jak będzie mniej wody. Co do drogi, to ma być wykonana do końca października, a do umowa ma być podpisana 10 – 15 sierpnia.

Radny pan Andrzej Pisarek zasugerował, że w kwestii rzeki, to może Wójt powinien zacząć prowadzić rozmowy z dyrekcją w Warszawie. 
Radna pani Dorota Marcinkowska: „We wrześniu są przewidziane, dokładnie 24 września, uroczystości związane ze Świętą Faustyną. Chciałbym się dowiedzieć na ile pan planuje przygotowanie tej trasy, to znaczy od tego muzeum do kościoła w Ostrówku. Jakie przewiduje pan działania, żeby ta droga była do przejścia dla ludzi i do przejazdu, głównie chodzi mi o ulice Kościuszki, Piotra Skargi i Ogrodową.”

Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, że przewiduje przejście równiarki, ewentualnie walca, czyli utwardzenie tych ulic. Przewiduje się, że będzie 5-10 tysięcy pielgrzymów. Cały ciężar organizacyjny będzie spoczywał na Kurii, został powołany sztab, w którym są wszystkie służby.  Gmina będzie odpowiadała za bezpieczeństwo.
Radny pan Piotr Zakrzewski: „Odnośnie tego święta, Świętej Faustyny chciałem zapytać, jakie środki pan zabezpieczyła na to przedsięwzięcie, ile to będzie kosztowało, ta cała oprawa tej uroczystości?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski odpowiedział, ze biskup nie rozmawiał z nim o kosztach. Organizacyjnie to trzeba będzie przygotować: karetkę pogotowia, WC, uporządkowanie ulic 
w Klembowie i w Ostrówku.

Ponadto Wójt poinformował, że wszystko wskazuje na to, że w przyszłym roku będzie modernizowana droga powiatowa od granicy jak się zaczynają grunty Rasztowa do GOK-u 
w Klembowie. Modernizacja będzie obejmowała również odwodnienie i chodniki, inwestorem będzie Starostwo.

Ad. 19.

Sprawy różne wolne wnioski. 

Radny pan Maciej Ferdyn: „Wstęp już wygłosiłem, zostało mi przekazane, że pan radny Łukasz Jaszczuk jakby określił Komisję Rewizyjną jako opozycję, a jestem jej członkiem przystałem na rolę opozycjonisty, z której teraz chciałbym skorzystać, jak przystało na opozycjonistę. Panie Wójcie opozycjonista w stosunku do pana, opozycjonista w stosunku do władzy, więc zaczynam wytykać błędy. Główny błąd to Orlik, trzeci, czwarty raz proszę 
o wyjaśnienie tej sprawy. Z tego co rozmawiałem z ludźmi, którzy nadzorują ten Orlik, to prawdopodobnie nie ma tam zrobionego odwodnienia. Przedtem, jeszcze zanim Orlik został tam zbudowany, było tam boisko do piłki nożnej i zawsze w tym miejscu stały wielkie, wielkie kałuże wody po opadach deszczu. Teraz z Orlika, przy większym deszczu nie da się, niestety korzystać, ponieważ w połowie, jak nie w trzech czwartych jest on zalany wodą, to jedna sprawa. Druga sprawa, to materiały, z jakich został zrobiony ten Orlik. Z tego co rozmawiałem z panem dyrektorem, który jest zarządcą tego Orlika, powiedział, że wstępnie robił jakieś zdjęcia tych wad i panu Boguszowi je dostarczał jakiś czas temu. Do tej pory, 
z tego co z nim rozmawiałem, nie ma odzewu w tej kwestii. Druty, które zostały wykorzystane do budowy tego Orlika były niezbyt dobrej jakości, ponieważ są już w pełni pordzewiałe. Materiały, z których zostały wykonane baraki, no rozlatują się, sklejki odpadają. Panie Wójcie, tak chyba nie może być, nie wiem dlaczego zostało to tak zrobione i tak zaprojektowane odwodnienie.”

Wójt pan Kazimierz  Rakowski: „Ale przecież ja gotowiec dostałem.”
Radny pan Maciej Ferdyn: „Wykonawca, panowie, którzy wykonywali tego Orlika twierdzą, że robią pierwszego Orlika, który nie ma w projekcie przewidzianego odwodnienia tego Orlika. Nie wiem dlaczego tak, nie chcę tutaj domniemywać, wykorzystując swoją pozycję opozycjonisty, jako że zostało to zrobione tylko i wyłącznie na potrzeby wyborcze. Proszę jak najszybciej załatwić tę sprawę.”

Wójt pan Kazimierz  Rakowski: „Nie odpowiem na żadne pytanie.”

Radny pan Władysław Goławski: „W środku miejscowości Krusze ktoś przywłaszczył sobie znak pierwszeństwa przejazdu, jest słupek, bardzo proszę, o uzupełnienie tego znaku.”
Pan Sołtys z Michałowa mówił o udrożnieniu rowu w miejscowości, przedstawił co zrobili mieszkańcy i wnosił o skierowanie tam koparki do oczyszczenia rowu i o wycięcie części krzaków na ulicy Długiej. Wnosił również o zdjęcie lamp, które świecą w krzakach 
i gałęziach drzew, nie oświetlając żadnej drogi.
Pan Sołtys z Ostrówka zapytał czy jest szansa na powołanie spółek wodnych. Wójt odpowiedział, że nie odpowie, bo pan Makieła jest na zwolnieniu.

Pan Sołtys Marcinkiewicz mówił o zrobieniu ulicy Polnej i pytał o procedurę wymiany dachu azbestowego na blachę. Pan Sołtys z Woli Rasztowskiej prosił o postawienie znaku na ulicy Radiowej, bo zaczynają tam jeździć cysterny i powodują niszczenie drogi i do zimy tej drogi tam nie będzie. Radny pan Piotr Zakrzewski  zapytał o znak ograniczenia prędkości przy szkole w Dobczynie. Wójt poinformował, że będą o tym rozmawiać 
w poniedziałek. 

Pan W.S.: „Ja tutaj panu chcę zadać konkretnie, trzy, cztery pytania odnośnie ukrywania tych moich dokumentów, znaczy tych ksiąg meldunkowych. Jak pan dobrze wie, panie Wójcie, ja jestem zameldowany od 67 roku, moi rodzice troszkę dłużej i dziadek tak samo i te dokumenty powinny i są w Urzędzie Gminy. I pytam się pana, czy pan zamierza to udostępnić, czy pan zamierza to dalej ukrywać ? Co pan w tym kierunku planuje zrobić, no bo tutaj ostatnio po moim pobycie złożyłem pismo i tak dalej, pan w obecności pana i pani Baran i tam jeszcze pana jednego, no łamie pan artykuł kpa 37. Także to co mi pan tutaj proponuje, żeby zapłacić za wydruk z kart meldunkowych od dziewięćdziesiątych lat, to panie Wójcie, ja z tego, dziękuję bardzo, ale to mnie nie interesuje. Ja chce wgląd zrobić i fotokopię do księgi meldunkowej, która jest, której jest właścicielem J.S., był M. i ja jestem. I ta księga nie może być, panie Wójcie tak, że pan fałszuje dokumenty i pan w 2008 roku, po śmierci od 67 roku, pan panie Wójcie zrobił nową kartę meldunkową i pan do E. Sz. Na wniosek zmarłego od 67 roku pan go zameldował. Pytam się czy to jest normalne ? Miał gospodarstwo, są świadkowie, postępowanie się będzie toczyć, bo to już Wojewoda zlecił, do pana nie przyszło a do mnie już przyszło. I co pan w tym kierunku zamierza zrobić, bo to co pan w tej chwili zrobił, że E. Sz. …”

Przewodnicząca Rady przerwała panu W.S. i poinformowała go, ze Wójt może rozmawiać 
z nim na temat jego spraw i spraw jego rodziców, ale nie może udzielać panu W.S. informacji na temat osób prywatnych, osób trzecich.

Pan W.S.: „Ale wszystkie osoby, które były u ojca, na wniosek, bo to było na wniosek meldowani, na wniosek byli wymeldowani. Nie ma żadnych tajemnic, danych osobowych. Ta uchwała, na którą się powołujecie i pan Wójt się powołuje ona obowiązuje od 2000 roku, a ja żądam archiwalnych danych księgi meldunkowej i tam nie ma ochrony danych osobowych, bo to pod innym artykułem jest. I tam było przekazanie gospodarstwa.”
Radna pani Jadwiga Szewczyk: „To może złożyć wniosek pisemny.”

Pan W.S.: „Pisemny wniosek mnie nie interesuje, bo to jest 35 złotych za kopię poświadczoną za zgodność z oryginałem, która jest sfałszowana.”

Radna pani Jadwiga Szewczyk: „To pan zapłaci i to weźmie.”

Pan W.S.: „Nie, proszę pani, bo ja żądam na innym prawie, na innej zasadzie, na innym paragrafie i pan Wójt dobrze o tym wie, A jak nie, to przyjdzie czas, że się dowie. Tylko pytam się, panie Wójcie, tak samo jak tutaj jest sołtys, jest jeszcze większość, gdzie są dokumenty geodezyjne pozwoleń na budowę, które były robione przez pana Oleksiaka, pana Sobolewskiego, pana Kołodziejczyka, przecież to było, geodezja była prowadzona 
w Urzędzie Gminy, to pewnie do 98 roku, później było przekazane do Starostwa. Także tutaj, panie Wójcie ukrywa pan moje pozwolenie na budowę.”
Zastępca Wójta pan Andrzej Diakonow stwierdził, że odpis pozwolenia na budowę pana W.S. został przesłany do nadzoru budowlanego.

Pan W.S.: „Gdzie reszta dokumentów ? Jedno pozwolenie pan wyjął z rękawa.”

Pan W.S. stwierdził, że było postanowienie SKO o rozgraniczeniu, termin minął 3 lipca i co Wójt planuje w tej sprawie zrobić. 

Wójt pan Kazimierz Rakowski stwierdził, że sobie zapisał i pan W.S. dostanie odpowiedź 
a dzisiaj żadnej odpowiedzi ustnej nie dostanie i żadnych dokumentów na słowo, musi być na piśmie.
Pan W.S.: „Odmawia pan odpowiedzi ?”

Wójt pan Kazimierz Rakowski: „Nie, ustnej odpowiedzi pan nie dostanie, jest nagrywane, wszystko będzie na piśmie. Dostanie pan odpowiedź.”
Pan W.S.: „Czy mogę się zwrócić do Rady, aby Rada się zajęła postępowaniem tutaj, tego wszystkiego co się dzieje, tych spraw wszystkich przegranych i niewykonywania wyroków, 
i paraliżowanie Urzędu, bo to jest tylko i wyłącznie na wniosek pana Wójta. Czy jeżeli znajdzie się ktoś taki co dałby, mógłby się tam odezwać, nie bojąc się pana Wójta, czy jakiś tam konsekwencji, czy mógłby wypowiedzieć się i zająć się tą sprawą w końcu. Bo to jest sprawa, która była kierowana do Rady Gminy i nie ma żadnego pozytywnego odzewu, odnośnie ukrywania tych dokumentów meldunkowych, pozwoleń na budowę, własności.”
Przewodnicząca zaproponowała, aby pan W.S. napisał pismo do Rady lub przyszedł na dyżur Przewodniczącej w Urzędzie Gminy i przedstawił czego konkretnie oczekuje.

Zapis wypowiedzi pana W.S. do protokołu nagranej po zakończeniu sesji:
„Chciałbym, żeby był zaprotokołowany ten mój wniosek odnośnie ukrywania tych dokumentów, wydania tych kart archiwalnych meldunkowych, no i dokumentów budowlanych, które, są świadkowie i tak dalej, że i sama może pani wie, że pan Wiesław Oleksiak pracował w Urzędzie Gminy, że był budowlany nadzór i tak dalej, była geodezja wcześniej, dopóki nie zostało przekazane. Co się stało z tymi dokumentami ? Gdzie są te dokumenty ? Dlaczego się ukrywa dokumenty i czy w ogóle je dostanę ? Dlaczego, w jaki to sposób się stało, że gdzie J.S, E.Sz., jej mąż i dzieci na wniosek ojca, bo to na wnioski byli meldowani musiał ojciec iść z każdą osobą meldowaną złożyć wniosek i zameldować, później na wniosek mógł wymeldować. Proszę panią, a jak się dzieją rzeczy takie, że są karty, księgi meldunkowe fałszowane i jest wpisane, że w 67 dziadek zmarł, a w 2008 był zameldowany 
i nawet nie ma wpisanego numeru domu, bo się ukrywa to. Przecież miał gospodarstwo, miał dzieci J., L., K. wszyscy byli meldowani i tam było siedlisko, i był dom, i to przekazał ojcu. Tak, że to nie może być tak, że mi się poświadcza za zgodnością z oryginałem, wystawia mi się fałszywe dokumenty do sądu i w tym momencie, żebym ja przegrał. Celowo to się robi, bo to nie jest bezinteresownie, mi się wydaje. No bo nie wiem, mówi paragraf, artykuł kpa 73 ewidentnie, że prawo wglądu do księgi archiwalnej meldunkowej … ma każdy. I ma prawo … udzielić wglądu do takiej księgi pan Wójt i fotokopię czy kserokopię ma prawo wydać. No, ale dlaczego, a tutaj się, pytam się ? Przecież powstał przykładowo, w którym roku została w 88 czy dziewiątym E. została przemeldowana dopiero, a wcześniej była meldowana i ojciec ją wymeldowywał na wniosek, to jak to jest możliwe, i ojciec mnie upoważnił jako pełnomocnika, żebym ja zrobił wgląd do tych akt, no i się utrudnia. Jeszcze mi się straszy, 
a to nie tak się odezwał czy coś, no to chwileczkę, to się wydaje, że coś jest nie tak. Czy Rada nie może się tym zająć ? No to już tyle razy było. Ja tu już tyle razy na piśmie, bo wcześniej miałem takie odczucie, że dopóki nie zacząłem do Rady pisać, tylko do samego Urzędu, do pana Wójta, szczerze mówiąc, z tego co się orientuję, to Rada Gminy o niczym nie wiedziała. Wszystko było ukrywane, wszystko było zamiatane pod dywan. A teraz jak już zacząłem pisać do Rady, to wie pani, tak porozmawiać to można, ale na piśmie, no to jest na piśmie, jest odpowiedź, jest czy tak, czy tak. Później można z tym gdzieś iść czy do sądu, czy gdzieś, jak jest nie taka odpowiedź, jak jest ewidentnie łamane prawo.”
Ad.20
Zamknięcia obrad X  zwyczajnej sesji Rady Gminy dokonała  Przewodnicząca Rady Gminy    
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